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Premier Barfel Żądania Pnkłfi w (.PTIPU/IP 
/jechał na odpoczynek M U U L U l i l O L JL \PŁ3ŁikJL W \MCilC W I C wyjechał na odpoczynek 

do Gdyni. 
Warszawski korespondent „Republi

k i " telefonuje: 
Premjer Bartel wyjechał na kilku

dniowy wypoczynek do Gdyni i wraca 
we wtorek rano. Zastępować, go będzie 
minister spraw wojskowych Młodzia
nowski. 

Wagony sypialne 
III-ej klasy 

zostaną uruchomione w całe] 
Polsce. 

Warszawski korespondent „Republi
k i " telefonuje: 

Celem udostępnienia szerokim sfe
rom społeczeństwa podróży wagonami 
sypialnemi, ministerstwo kolei udzieliło 
międzynarodowemu t-wu wagonów sy
pialnych pozwolenia na uruchomienie w 
Polsce wagonów sypialnych trzeciej 
klasy. 

W końcu r. b. będzie kursować na 11-
njach Polski sześć wagonów miesza
nych drugiej i trzeciej klasy, oraz 9 wa
gonów tylko III klasy. 

Zatarg kinowy 
w Warszawie 
z n ó w się zaostrzył . 

Warszawski korespondent „Republi
k i " telefonuje: 

Odrzucenie przez magistrat układu, 
zawartego za pośrednictwem minister
stwa spraw wewn., wywołało wśród 
władz nadzorczych wielkie niezadowo
lenie. Dziś zrana odbyła się na ten temat 
konferencja dyr. Welsbroda z min. Mło
dzianowskim. Dziś w godzinach popo
łudniowych min. przyjmie na audiencji 
prezesa zw. właścicieli kin, p. Mańkow
skiego, który przedstawi ministrowi 
wczorajsze uchwały zarządu związku. 

Katastrofa lotnicza 
w Lidzie. 

Kapitan Ignacy Sękowski poniósł 
śmierć. 

Lida, 13 sierpnia. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Wczoraj o godz. 5-ej popołudniu przy 
wykonywaniu myśliwskiego lotu ćwi
czebnego na aparacie typu „Spad" zgi
nął dowódca 113 eskadry lotniczej, na
leżącej do 11 pułku lotniczego stacjono
wanego w Lidzie, kpt. pilot Ignacy Sę
kowski. Powodem katastrofy byta,jitra-
ta szybkości przez samolot, skutkiem 
czego aparat dostał się w tak zw. kor
kociąg i runął ze znacznej wysokości 
na ziemię roztrzaskując się i grzebiąc 
pod sobą lotnika. Dzień pogrzebu ofiary 
nie został jeszcze ustalony. 

Orkan nad New-
Jorkiem. 

Kolej podziemna zalana wodą 
Berlin, 13 sierpnia. 

Polsku Agencja Telegraficzna. 
Wolf donosi z Nowego Jorku, że mia

sto zostało nawiedzone* gwałtownym 
orkanem. W przeszło 100 budynków u 
derzyly pioruny. Woda wtargnęła do 
kolei podziemnej, skutkiem czego w kur 
sujących pociągach nastąpiła wśród pu 
bi.czności panika. 

muszą być uwzględnione w całej pełni. 
Podstępna kampania Niemiec przeciwko naszym 

postulatom spełznie na niczem. 
Berlin, 13 sierpnia 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Cała prasa tutejsza zamieszcza alar

mujące depesze z Londynu, Paryża i Ge 
newy, Które zapowiadają wielkie tru
dności w obradach komisji przygoto
wawczej do spraw reorganizacji rady 
ligi, głównie z powodu stanowiska Pol
ski, wysuwającej trzy żądania: 1) ró
wnoczesnego wejścia do Rady z Niem
cami, 2) zabezpieczenia zgóry ponowne 
go wyboru do rady po upływie 3 lat i 3) 
warunku, że ogólne zgromadzenie nie 
może odwołać z rady niestałego człon
ka przed upływem jego mandatu. 

Referat Słresemanna. 
Berlin. 13 sierpnia. 

Na wczorajszej radzie ministrów ob
szerny referat polityczny wygłosił mini 
ster spraw zagranicznych Stresemann w 
sprawie sytuacji międzynarodowej Nie

miec oraz przedstawił plan polityki na 
najbliższą przyszłość, a szczególnie w 
sprawie posunięć, jakie zamierza poczy 
nić w lidze narodów. 

Żądania Hiszpanji. 
Madryt, 13 sierpnia. 

Polska Agencja Telegraficzna. 

Minister spraw zagranicznych Jan-
guas przedstawiając po posiedzeniu ra
dy ministrów rozstrząsane na niem spra 
wy, oświadczył między Innemi, że Hi
szpania, z racji swego położenia geogra
ficznego oraz swych interesów narodo
wych, nie mogłaby nie być obecną przy 
rozstrzyganiu problemu Tangeru, któ
rym zajmują się obecnie wszystkie kan
celarie. Mówiąc o mającej się niebawem 
zebrać komisji do zbadania sprawy skła 
du rady ligi narodów, Janguas zazna
czył, że rada ministrów zaaprobowała 

dotychezsową linie postępowania His»» 
panji. Obecnie — mówił minister — o-
czekujemy wyników obrad wzmianko
wanej komisji, która, zwołana z inicja
tywy Hiszpanji, ma zebrać się 24 sierp
nia. Minister dodał, że wobec :..eotrzy-
mania dotychczas przez Hiszpanię od
powiedzi na jej żądania, — jest rzeczą 
zupełnie naturalną, \z Hiszpanja uwa
żała za potrzebne, :.żeby przed zebra
niem się zgromadzenia ligi narodów w 
Genewie, opracowano dla poddania pod 
obrady zgromadzenia raport, którego 
treść odpowiadałaby żądaniu Hiszpanji, 
a więc wyjaśniała sytuację, dotyczącą 
aspiracji naszego kraju. Minister zazna
czył nakonieć, że dopóki Hiszpanja nie 
otrzyma konkretnej odpowiedzi, będzie 
trwała nadal na swem stanowisku spo-
koinem i poprawnem, jakie zajmowała 
dotychczas, dając w ten sposób dowo
dy swej sympatii wobec ligi narodów. 

Narady marszałka Piłsudskiego 
w sprawie reorganizacji armji i przemysłu wojennego 

Warszawski korespondent „Republi
k i " telefonuje: 

W . ministerstwie spraw wojskowych 
odbyła się konferencja pod przewodni
ctwem prezydenta Rzeczypospolitej w 
której wzięli udział generałowie Konar
ski i gen. Górecki i jego zastępca, gen 
Krzemiński, prezydent najwyższego są
du wojskowego l pułkownik Rayski, 
szef departamentu lotnictwa. 

Przedmiotem tej konferencji były 
sprawy związane z przemysłem wojen
nym. 

Od 5 do 9-ej wieczorem marszałek 
Piłsudski konferował w sztabie general
nym z generałem Piskorskim, szefem 
sztabu generalnego oraz z generałem 
Góreckim w sprawie budżetu i organiza 
cji. 

Strejk węglowy w Anglii trwa. 
W przyszłym tygodniu wznowione zostaną rokowa

nia z przemysłowcami. 
Londyn, 13 sierpnia. 

„Times" donosi, iż Cook i Smith ma
ją ciężkie zadanie uspokojenia obecnych 
nastrojów, panujących w okręgach gór
niczych. Federacja górnicza nie może i 
już dać górnikom żadnego zapewnienia 
co do rozwiązania własuemi siłami 
Strejku. Inne dzienniki wyrażają prze
ważnie opinję, iż w poniedziałek znacz
na część górników przystąpi do pracy. 
Rokowania pomiędzy właścicielami ko
palń \ górnikami w NorthinghamshitcJ 
Derbyshlre doprowadziły do pomyślne
go wyniku. Na miejsce wyruszyli przed
stawiciele komitetu strejkowego celem 
powstrzymania górników od pracy. —. 
Oficjalny organ partji pracy ogłasza, iż 
rząd w początku przyszłego tygodnia 
wznowi rokowania pomiędzy wlaścicie 
lami kopalń a górnikami. 

Londyn. 13 sierpnia. 

Sekretarz związku górników Cook 
odwołał się do rządu za pośrednictwem 

prasy, prosząc o skłonienie właścicieli 
kopalń do prz>'cc a minimum płac w gór 
nictwie opartego na porozumieniu ogól-
no-krajowym. Cook nie godzi się jednak 
na projekt przedłużenia dnia pracy i pro 
si rząd o poparcie w tym względzie sta
rań górników oraz o odbycie narad z 
stawicielami górn ków w sprawie poro 
zumienia jak również w celu omówienia 
projektu reform w górnctwie. 

Wiedeń, 13 sierpnia. 
„Neue Wiener Abendblatt'" donosi 

z Londynu, że konflikt górników z pra
codawcami zostanie prawdopodobnie 
zakończony w ciągu przyszłego tygo
dnia. 

Londyn, 12 sierpnia 
Premjer Baldwin wraca do Londynu 

celem zapoznania się z sytuacją w prze
myśle górniczym. 

Przewidywaną jest konferencja w mi 
nisterstwie pracy z właścicielami ko
palń. 

Bierny opór rzeźni
ków lwowskich 

zosta ł przełamany. 
Ludność będzie zaopatry* 

wana w mięso. 
Lwów, 13 sierpnia 

Jak donoszą dzienniki, wczoraj odby 
la się w województwie konferencja 
strejkujących rzeźników w sprawie 
wstrzymania się części ich od sprzeda
ży swych wyrobów. Ostatecznie doszło 
do porozumienia w sprawie zaniechania 
uprawianego ostatnio przez rzeźników 
biernego oporu. Wskutek tego od dnia 
13 b. m. rozpoczyna się normalny ubój 
i sprzedaż wędlin i mięsa. 

Z chwilą nadejścia transportu rausz* 
go bydła i nierogacizny, co z inicjaty
wy województwa ma nastąpić w najbllż 
szych dniach, będą obniżone ceny mięsa 
wędlin i tłuszczu. 

Krwawe zajście 
na wiecu monarchistów 

w Czecha h. 
Praga, 13 sierpnia. 

Polska Agencja Telegraficzna. 
W Julianowie kolo Berna Moraw

skiego faszyści zwołali poufne zebranie, 
na którym miał przemawiać były komu
nista Doleźal. Komuniści wysłali na to 
zebranie 200 swoich ludzi, którzy w 
chwili pojawienia się Doleżala na sali 
rzucili się na niego i zaczęli go bić. — 
Doszło do formalnej bójki, przyczem 
kilka osób zostało ranionych. Policja 
zlikwidowała zajście aresztując kilku 
komunistów. 

Wybuch we włoskiej 
fabryce prochu 

sledm osób zabitych. 
Rzym, 13 sierpnia 

W Bari nastąpiła nowa eksplozja w 
tamtejszej fabryce prochu. Do tej pory 
wydobyto z pod gruzów 7 zabitych i 4 
ciężko rannych. 



.Ti Tjyrr?owANA RFPTrm ncA-

Słynny bandyta 
Zieliński 

ponownie wymknął się 
z rąk policji. 

Warszawski korespondent ..Republi
k i " telefonuje: 

Nocy dzisiejszej jeden z policjantów 
posterunku w Skierniewicach otrzyma! 
poufną wiadomość, że w pobliskiej leśni 
czówce ukrywa sie nieznany mężczy
zna, o rysopisie identycznym z osławio
nym bandytą Zielińskim. 

Policjant, chcąc całą sławę schwyta
nia groźnego opryszka sobie zaskarbić, 
wybrał się sam do leśniczówki, nie za
wiadamiając swych władz. 

Na pukanie do drzwi wyszedł męż
czyzna istotnie najzupełniej do Zieliń
skiego podobny. 

Ręce do góry! — krzyknął policjant, 
mierząc z rewolweru. 

W tejże chwili dostał t. zw. „byka" 
— uderzenie głową w brzuch. Gdy się 
opamiętał, Zieliński (bo on to byt niechy 
bnie) ginął już w zaroślach, skąd posłał 
policjantowi na pożegnanie kilka strza 
łów rewolwerowych. 

W leśniczówce znaleziono tłomok 
bandyty, zawierający kilka skradzio
nych gdzieś ubrań. 

Zarządzona niezwłocznie obława nie 
dała rezultatu. 

Krwawa zbrodnia w Warszawie. 
B. szef kancelarji poselstwa węgierskiego zastrzeli! 

urzędniczkę, która nie chciała wyjść zań zamąż, 
poczem popełni ł samobójstwo. 

Katastrofa kolejowa 
w Bawarji. 

17 d ę t k o i 20 lżej rannych. 
Berlin. 13 sierpnia. 

W górnej Bawarji, w miejscowości 
Langenbach, pociąg dążący z Regensbur 
ga do Mohachjum, uległ wykolejeniu. 

Skutkiem wyskoczenia pociągu z 
izyn, kilka wagonów wywróciło się 
przyczem dwanaście osób zostało zabi
tych, oraz 17 ciężko i dwadzieścia kilka 
Itej rannych. 

Dwie tonny bomb 
na samolocie amerykańskim. 

Nowy York, 13 sierpnia 
W Filadenlfji zbudowano dla armji 

amerykańskiej olbrzymi samolot, który 
na pokładzie swym unieść może 2000 
klg. bomb, a którego szybkość wynosi 
270 kim. na godzinę. 

B. cesarz Wilhelm 
chce się pogod k z rządem 

niemieckim. 
Berlin, 13 sierpnia. 

Pełnomocnik domu Hohenzolernów 
wystąpił do rządu Rzeszy z nowym pro 
jektem uregulowania sprawy odszkodo
wań dla książąt i b. domów panujących. 

Nowy projekt przewiduje pewne kon 
tesje na rzecz Prus. 

Warszawski korespondent „Republi 
ki ' ' telefonuje: 

Wczoraj o 1-ej w południe rozegrała 
się w jednym z domów kolonji na Żoli
borzu krwawa tragedja. 

Przybył tam dziś rano ze Lwowa nie 
Jaki Salomon Bohor, który czas jakiś sta 
rał się o rękę 23-letniej p. Marji Wierz
bickiej. 

Nie darzyła go wzajemnością. W tych 
dniach zażądała stanowczo przerwania 
dalszych starań, gdyż zostaje narzeczo 
ną pułkownika jednego z mieszkańców 
Żoliborza. 

Bohor wczoraj o godz. 12-ej w połu
dnie przybył na ostateczną rozmowę 
Miała ona przebieg niezwykle gwałtow
ny, a zakończyła się tragicznie. 

Odrzucony konkurent Jednym strza
łem z rewolweru w piersi położył tru
pem Wierzbicką, poczem wystrzałem w 
skroń odebrał sobie życie. 

Ustalono, iż sprawca krwawej trage 
dji, nazywa się naprawdę Cibor Płatni, 
były sekretarz poselstwa węgierskiego 
w Warszawie. 

Ukrywając się przed ścigającą go po
licją, posługiwał się ostatnio nazwiskiem 
Salomon Bohor. 

Liczy on lat 38. 
Platti przed trzema laty poznał p 

Marję Wierzbicką, urzędniczkę Trybuna 
łu administracyjnego' prześladując ją 
przez cały ten czas swą natarczywą mi 
łośolą. ( 

Już rok temu nieszczęśliwa ofiara ka 
tegorycznie zerwała wszelkie stosunki z 
natarczywym konkurentem. 

Dziś przybył on niespodzianie ze Lwo 
wa i wpołudnie przyszedł do mieszkania 
pp. Wierzbickich (Żoliborz urzędniczy 
21 b) gdzie był przyjęty w salonie przez 
ś. p. Marję Wierzbicką. 

Po krótkiej, ożywionej rozmowie brat 
Władysław usłyszał z sąsiedniego poko
ju rewolwerowy strzał. 

Widząc leżącą we krwi na podłodz* 
siostrę, chwycił krzesło i rzucił się na 
zbrodniarza. 

Platti dał do p. Wierzbickiego jedei 
strzał, na szczęście chybiony, poczem 
skierował rewolwer sobie w skroń. 

Padły 4 strzały — Platti runą! martwy 
na ziemię. 

Ofiara krwawej zbrodni jeszcze chwi 
lę żyła, wołając do siostry, która wbie
gła zaalarmowana strzałami: 

— Hanko ratuj!.. .* 
> * . 

Według zasięgniętych informacji -w 
poselstwie węgierskiem, Cibor Platti był 
w roku ubiegłym szefem kancelarii poseł 
stwa. W lipcu zdefraudował kilka tysię
cy dolarów i zbiegł bez śladu. 

Tarcia religijne w Meksyku. 
Prześladowania katolików nie ustają. 

Turystom angielskim 
nie wyrzędzono krzywd 

w e Francji. 
Londyn, 13 sierpnia. 

v Uiamberlain odpowiedział na pisem
ną Interpelację posła Firećta, że wiado-
rdtóoi o insultowaniu angielskich tury-
SffóW we Francji są conajmniej przesa-

fchjByt, coprawda, wypadek, że grupa 
ancifclskich turystów obrzucona została 
któlieniami przez jakiegoś francuza, któ 
1*$*— jak się później okazało, był w sta 
me nietrzeźwym. Żadnych wrogich de
monstracji specjalnie przeciw anglikom 
nje zanotowano. 

$c Śmierć 
Ca propagandę komu istyczną. 

Londyn, 13 sierpnia 
i „Dailly Mail" donosi z Pekinu, że 

rozlepiono tam odezwę ostrzegającą ko 
munistów zamieszkałych w Chinach, że 
uprawianie na terenie Chin propagandy 
komunistycznej karane będzie śmier
cią. 

Paryż, 12 sierpnia. 
Z Meksyku donoszą: 

W starciach, wynikłych w czasie ob
sadzania kościołów w stolicy przez woj 
sko, poległo między innymi 40 żołnie
rzy, którzy odmówili strzelania do tłu
mu wiernych. 

W miejscowości Irapuato tłum zabił 
dwu inżynierów rządowych, wydelego
wanych do przejęcia na rzecz państwa 
miejscowego kościoła, 

Kto przygotował powsta
nie? 

Nowy Jork, 13 sierpnia. 
Agencja Wschodnia. 

Jak donoszą ze źródeł poinformowa 
nych, akcja prezydnta Callesa, zwrócona 
przeciwko katolicyzmowi spowodowana 
była faktem wspierania finansowego 
przez katolików gen. Huerty, który za
mierzał w jesieni rb. wywołać nowe po
wstanie, przyczem środki do przeprowa 
dzenia powstania, w postaci amunicji 
przedewszystkiem, miał przygotowane 

Wyjazd posła amerykań
skiego. 

Londyn, 13 sierpnia. 
Ambasador Stanów Zjednoczonych 

Sheffield, opuścił Meksyk. 
Powodem ustąpienia ambasadora jest 

stanowisko jego, jakie zajął wobec rzą
du meksykańskiego w związku ze zna
nymi zarządzeniami prezydenta Callesa 
zwalczającymi katolicyzm Podobno rząd 
meksykański uczuł się dotkniętym fak
tem, iż Sheffield informował prasę Sta-; 
nów Zjednoczonych o wypadkach, za
szłych w Meksyku, przytem w sposób 
tendencyjny. 

Z Innych źródeł komunikują, że sta
nowisko ambasadora Sheffielda, jakie za
jął on w sporze katolików meksykań
skich z rządem, było niewygodnem dla 
polityki Stanów Zjednoczonych, której 
to polityki wyrazem jest przeciwdziała
nie St. Zjednoczonych akcji zwróconej 
przeciw rządowi meksykańskiemu, Jaka 
się poczęła zawiązywać w prowincjach; 
położonych nad granicą Meksyku. 

W związku z powyższem straże gra
niczne zostały silnie wzmocnione. 

Stany Zjednoczone 
mają uznać rząd Sowietów. 

Wiedeń, 12 sierpnia. 
„Neues Wiener Tageblatt" donosi z No 

wego Jorku, iż kwestja uznania Rosji so 
wieckiej przez Stany Zjednoczone we
szła, jak się zdaje, w stadjum decydują
ce. Syn senatora Smootha, przewodni
czącego komisji finansowej, bawi obec
nie w Moskwie, w celu zebrania materja 
łu do sprawy uregulowania długów. Ro 
syjska nieoficjalna reprezentacja w Wa 

1 • - ro ; 

szyngtonie powiadomiła rząd amerykań
ski, że Rosja gotowa jest uregulować 
swoje długi w Ameryce, o ile będą do 
niej zastosowane te same 7-asady, które 
zastosowano wobec. innych państw 
dłużniczych. Dziennik zaznacza nakoniec 
że w razie uregulowania sprawy długów 
odpadnę jedna z najważniejszych prze
szkód uznania sowietów prze.-; Stany 
Zjednoczone. 

Reorganizacja armji 
rumuńskiej 

pochtunie znaczne koszta. 
Wiedeń, 13 sierpnia. 

Polska Agencja Telegraficzna, 

„AUgemeine Zeitung" donosi z Bu
karesztu, że minister spraw wojsko
wych opracował plan zupełnej reorga
nizacji armji rumuńskiej w ciągu lat 10. 

W najbliższych dniach obradować 
będzie nad tą sprawą rada obrony kra
jowej pod przewodnictwem króla. 

Przy tej sposobności rząd rumuński 
starać się będzie o zobowiązanie przy
wódców partj: politycznych do udziele
nia zgody na potrzebne na ten cel kre. 
dyty. 

Cziczerin jedzie 
do Wiesbadenu 

na kurację. 
Berlin, 13 sierpnia 

Polska Agencja Telegraficzna. 

„Berliner Tageblatt" donosi, że CzU 
czerin zapowiedział przyjazd swój na 
krótki pobyt do Wiessbadenu na koniec 
przyszłego tygodnia. Podróż nie ma cha 
rakteru oficjalnego. 

Warszawa — Tallin — Helsingfors. 
Wielki rald lotniczy. 

Warsz. koresp. „Republiki" telef.: 
W najbliższych dniach zależnie od 

pogody lotnictwo polskie złoży pierw
szą wizytę lotniczą w Helsingforsie. Lot 
odbywać się będzie przez Rygę i Rewel, 
gdzie aparaty również będą lądować.— 
Bliższe szczegóły tego raidu nie zostały 
jeszcze w zupełności opracowane. Ter
min rozpoczęcia raidu w zależności od 
pogody ustalony zostanie na koniec b. 

tygodnia lub na początek przyszłego ty
godnia. 

Kierownikiem tego raidu będzie szef 
lotnictwa pułk. sztabu Rayski, który 
brał udział w znanym raidzie Paryż — 
Konstantynopol — Warszawa. Raid od
będzie się trzema samolotami. Pilotami 
dalszych dwóch samolotów będą: pułk. 
Kossowski, dowódca 11 płk. lotniczego i 
por. Kuzian, również z 11 pułku lotn. 

Układ francusko-
hiszpański. 

Wiedeń, 13 sierpnia 
Polska Agencja Telegraficzna. 

„Neues Wiener Tageblatt" donosi, ż i 
toczą się obecnie między rządami hisz
pańskim i francuskim rokowania w spra 
wie zawarcia układu rozjemczego na 
wzór układu włosko - hiszpańskiego. 

Strejk generalny w Tan* 
gerze. 

Londyn, 13 sierpnia. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Pisma donoszą, że w Tangerze wy
buchł strejk generalny. Wszystkie skle
py zostały zamknięte. Autobusy i samo
chody przestały kursować. 

Strejk wybuchł z powodu skrócenia 
czasu pracy przez władze, jak również 
wskutek wydanego zakazu odbywania 
wolnych zgromadzeń. 
OOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOGOOOOOGOG 
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TONĄCY BRZYTWY SIĘ CHWYTA. 
Wzed powstaniem obecnego rządu' 

Poincarego powszechnem stało się hasło 
na łamach prasy francuskiej a nawet i w 
znacznej części opinji: Potrzeba nam dy 
ktatora! Bez dyktatury nie wybrniemy 
z chaosu finansowego! 

Zamiary czy zachcianki dyktatorskie 
krył w zanadrzu, choć niezbyt dyskret
nie, niezbyt fortunny poprzednik Poin
care'^ — Caillaux. 

Upadł. Upadł właśnie dlatego, że 
zamiary swe wyjawił zbyt wcześnie. 

Poincare, w którego silną rękę wie
rzy lub wierzyć chce opinja, ma być zba 
wcą finansów trzeciej republiki i Salwa
torem z odmętów inflacji walutowej, Po
incare nie przyniósł coprawda za sobą 
własnego programu, przedstawił izbie w 
niezmienionej prawie postaci program 
komisji 13 ekspertów finansowych, opra 
cowany przed kilku miesiącami. Pro
gram ten został wówczas przez izbę od 
rzucony a ówczesny minister finansów, 
R. Pezet, zdyskwalifikowany. 

Program ten, jak wykazała obecnie 
krytyka fachowców, opiera się na za
maskowanej inilącji, gdyż daje prawo 
nowoutworzonej Kasie Amortyzacyjnej 
łączoie z Banąue de France kupować wa 
luly i dewizy zagraniczne i wypuszczać 
na podstawie tego pokrycia nowe serje 
banknotów. 

Jest to więc inflacja pod inną jeno 
nazwą. 

Stabilizacji, która musiałaby być pod
stawą i fundamentem sanacji franlka, 

Poincare nie zamierza obecnie przepro
wadzać, licząc na wpływy podatkowe, 
które pozwolą mu załatać dziury w bud
żecie, 

Materjalne, realne podstawy i wyty
czne programu finansowego gabinetu Po-
incare'go nie odbiegają zatem od wzo
rów poprzednich i jego poprzedników, 
kurs franka jednak poprawił się i tem
po spadku zostało zahamowane. Cze
mu to przypisać? 

Opinja i prasa widzi w tem, zgodnie 
t panującemi obecnie nagminnie nastro
jami, wpływ silnej indywidualności, sku
tek rządów silnej ręki. Na skrajnej zaś 
prawicy teorja ta zgęszcza się i krysta
lizuje w twierdzeniu o zbawienności dy
ktatury jako jedynego czynnika samoo
brony i kierownictwa. 

Coprawda nieliczni, acz świadomi rze 
«zy i wtajemniczeni w misterja zakuliso
we, fachowcy francuscy 1 i zagraniczni 
twierdzą, iż pewien (?) wpływ na poprą 
wę decydującą sytuacji wywarły wszech 
potężne grupy bankowe i finansowe, te 
same, które podtrzymywały baissę fran 

a za krótkich rządów Caillaux. 
Ale te sceptyczne „on dit" nie wpły

wają na zmianę nastrojów i nie docho
dzą do świadomości szerszej opinji. 
Fakt jest faktem, poprawa jest namacal
na — reszta nas nie obchodzi. Taki jest 
sąd i vox populi. 

Dyktatura i finanse niezupełnie do 
ciebie przystają. Uzdrawianie finansów 
medykamentem dyktatury niezawsze a 
raczej prawie zawsze prowadzi do wy
ników wręcz katastrofalnych. Właśnie 
Francja mogła się o tem przekonać z 
własnych doświadczeń w okresie dykta
tury komitetu Zbawienia Publicznego 
od r. 1789 oraz podczas dyktatury ceza
rowej Napoleona I. 

Gospodarka finansowa konwentu re
wolucyjnego była okropna. 

Gospodarka finansowa Napoleona zruj 
ńowała Francję. Napoleon był genju-
szem. Nie był nim z pewnością w dzie
dzinie finansów. 

Konwent rewolucyjny znał tylko dwa 
środki sanacji finansowej i konfiskaty 
jako środek wewnętrzny, łupiestwo i gra 
bież jako środek zewnętrzny. Dnia 11 
Germinala roku II wielkiej rewolucji Car 
not pisał: 

„Nie łudźmy się, jesteśmy zgubieni 
jeśli nie uda się nam podbić krajów nie
przyjacielskich i wybrać stamtąd pienię
dzy i żywności. Francja nie jest w sta
nie przetrwać inaczej sytuacji obecnej... 
Musimy żyć na koszt wroga lub zginąć..." 

Oto teorja. 
A tu praktyka zobrazowana w roz

kazach dowodzącego w r. 1796 armją re
wolucyjną generała Napoleona Bonapar
te: 

„Żołnierze, jesteście nadzy, źle żywie
ni. Rząd nie może wam dać nic. Chcę 
poprowadzić was w najżyzniejsze doli
ny świata. Bogate prowincje i wielkie 
miasta będą w naszej mocy. Znajdziecie 
tam zaszczyty, sławę i bogactwa". (Roz 
kaz do armji włoskiej, z kwatery głów
nej w Nicei, 7 Germinala r. 17%). 

I dalej: 
„Kontrybucje, nałożone na kraj przez 

was zdobyty, wyżywiły, utrzymały i o-
placiły żołd armji podczas całej wojny. 
Posłaliście nadto ministrowi finansów 

trzydzieści miljonów dla zasilenia skar
bu publicznego. Wzbogaciliście muze
um paryskie więcej niż trzystu arcydzie
łami, dla stworzenia których trzeba było 
trzydziestu wieków..." (Rozkaz do ar
mji włoskiej z kwatery głównej w Bassa-
na, 20 Ventosa r. 1797). 

To, co na zlecenie Carnofa spełniał 
Bonaparte we Włoszech, czynili z tem 
samem powodzeniem inni wodzowie ar
mji Konwentu w Belgji, Holańdji, Pala-
tynacie, Nadrenji... 

A Bonaparte - cesarz? Ład i porzą
dek w skarbowości i finansach za jego 
panowania są raczej legendą niż odbi
ciem prawdy. Prawdą był chaos, brak 
kontroli, bankructwo porządnej gospodar 
ki skarbowej. 

Oto co pisze o tem były senator na
poleoński s'Audiffret w r. 1852: 

„Rządy wojskowe zostawiły po so
bie deficyt blisko 100 miljonowy, wyczer 
pały zupełnie skarb i zasoby ludności, 
podważyły gruntownie zaufanie obywa
teli do aministracji, kierującej się samo
wolą i zdziers-twem. Rachunkowości ani 
śladu, kontroli żadnej. Przekupstwo to
lerowane, śladu wydatków, małych i wiel 
kich, nie można odnaleźć,.." 

Nieuszminkowana rzeczywistość wy

gląda zupełnie inaczej niż legenda, prte 
słonięta wualem dziesiątków i setek lat. 

Prawdą jest, iż óvczesna gospodarka 
finansowa całej Europy, nietylko Fran
cji, do i porewolucyjnej była naiwna, pro 
•tacka i dziecinna w porównaniu z dzi
siejszą choćby najbardziej zapuszczoną, 

Prawdą jest też, iż'obecna od końca 
wieku XIX istniejąca gospodarka skar-
bowo-finansowa opiera się na zupełnie 
innych podstawach ekonomicznych niż 
jej poprzedniczka, iż cechą jej zasadni
czą jest kolektywizm i współzależność 
wielko kapitalistyczna. 

Ale mimo to wiara w legendę dobre
go dyktatora żyje i pokutuje jeszcze w 
umysłach ludzi, tkwiących wciąż uczu
ciowo i politycznie w przeszłość a eko
nomicznie wzrosłych w dzień dzisiejszy, 
Gdy przyjdzie kryzys, człowiek dnia 
wczorajszego budzi się ze snu i usiłuj* 
zapanować nad człowiekiem dnia dzisiej 
szego. Na tem podłożu wyrasta kwiat 
marzeń i iluzji o wszechmocy i czaro
dziejskiej władzy uzdrawiającej dykta
tury. 

Dyktatura, a zwłaszcza dyktatura fi* 
nansowa, jest legendą dziejów, którą 
usiłują wskrzesić do życia ludzie nie ro
zumiejący sensu i języka rzeczywisto
ści. W. P. 

W Kotle bałhańsKim zawrzało... 
Zatargi zbrojne i zamachy mają być argumentem 

dla uzyskania pożyczki. 
(Specjalna służba korespondencyjna „Republiki") . 

Sofja, w sierpniu. 
Przed kilku dniami zamordowany zo 

stał w Monastyrze znakomity pisarz 
serbski Sparje Hadschi Popowie. 

Śledztwo policyjne wykryło, że mord 
dokonany został na tle politycznem wo
bec czego całą sprawę przekazano od
powiednim władzom, które w dalszym 
ciągu śledztwa doszły do sensacyjnych 
wniosków. 

Okazało się bowiem, że rewolucyjna 
organizacja macedońska, mająca swą 
siedzibę w Bułgarji, wydala wyrok 
śmierci na Popowica. który uchodził za 
nacjonalistę i zasady swe gtosil w sze
regu artykułów, drukowanych w pi
smach serbskich. 

W tym samym mniej więcej' czasie 
banda macedończyków przekroczyła 
granicę serbską i w miejscowości Kriwa 
Palanka zamordowała dwóch żołnierzy 
serbskich i kilku chłopów. 

Natychmiast po tych wypadkach, 
jedno z pism bukareszteńskich doniosło, 
że rząd rumuński jest w posiadaniu do
kumentów, z których wynika, że rząd 
bułgarski pozostaje w kontakcie z ban
dami macedończyków, nrzyczem czynni 
oficerowie bułgarscy mieli wyszkolić 
wojskowo członków bandy w Warnie. 

Na tem tle powstał zatarg między 

Serbją, Rumunią, do którego przyłączyła 
się również Grecja, z jednej strony, a 
Bulgarją z drugiej strony. 

Konflikt bałkański wywołał zanie
pokojenie wśród państw koalicyjnych. 
Posłowie angielski i francuski złożyli 
swe wizyty ministrowi spraw zagrani
cznych Ninczycowi, prosząc o wyjaśnię 
nie sytuacji. 

Rząd bułgarski oświadczył, że nie 
bierze żadnej odpowiedzialności za wy
stąpienia rewolucyjnych bandv gdyż 
sam nie może dać sobie z nimi rady. 

Armja bułgarska, składająca się w 
myśl traktatu wersalskiego z 300 tysię
cy żołnierzy, nic może opanować cał
kowicie sytuacji. 

Poseł angielski wyraził życzenie, 
aby zatarg graniczny między Jugosła
wią i Bulgarją został przekazany radzie 
ligi narodów przed wrześniowem posie
dzeniem. 

W rozmowie z posłem angielskim 
minister Ninczić oświadczył, że stano-

iwisko Jugosławji nie, jest w żadnym 
wypadku agresywne w stosunku do 
Bułgąrjl i pogłoski o zamierzonej oku
pacji nie. odpowiadają prawdzie. , * 

Mimo zapewnień ministra spraw za
granicznych Jugosławia wysłała do Buł 

Nowy napad bułgarski na tery 
torjum Jugosławji. 

Belgrad, 12 sierpnia. 
Agencja Wschodnia. 

Nowv napad na terytorium jugosło
wiańskie wywołał w tutejszych sferach 
rządowych wrażenie bardzo silne. 

Zaraz w nocy, wobec n:t?nadejśoia 
jeszcze dokładnych szczegółów o napa
dzie, powołał minister spraw wewnętrz
nych Jugosławji specjalna komisję, któ
ra udała się dó miejscowości Zlatne 

Noyl, w której napad miał miejsce, dla 
zbadania sprawy. 

W związku z tem ministerstwo spraw 
wewnętrznych ogłosiło komunikat, iż 
nie może być mowy o sprowokowaniu 
napadu przez obywateli jugosłowiań
skich, gdyż od dwuch tygodni § granica 
ze s t r j ry Jugosławji obsadzoną jest bar 
dzo silnie, a nadto wydany jest zakaz 
przekraczania jej pod jakimkolwiek Do
zorem. 

garji ostra notę z żądaniem gwarancji 
ti na przyszłość wypadki podobne Już 
się nie powtórzą. 

Bułgarja jest jednak bezsilna wobec 
wystąpień macedończyków, którzy po 
wojnie stanowią dość pokaźny procent 
ludności tubylczej. 

Wśród emigrantów znajdują się rów
nież elementy rewolucyjne. Szczupłość 
wojsk nie pozwala Bułgarji obstawić 
należycie granic państwa, które strze
że ne są przez znikomą garstkę żołnie
rzy, podczas gdy strona przeciwna roz
porządza o wiele liczniejszym wojskiem 

Według opinji prasy bułgarskiej uda 
się jednak konflikt załagodzić. Tego sa-
mege zdania są posłowie koalicyjni, któ 
rzy w sprawie tej wysłali wyczerpują
ce raporty do swych rządów. 

Prasa bułgarska porusza pewne te* 
maty, które wyświetlają do pewnego 
stopnia istotną przyczynę zatargiu 

Jak wiadomo liga narodów zgodziła 
się ostatnio na udzielenie rządowi buł
garskiemu pożyczki w sumie 1 miliona 
300 tysięcy funtów dla emigrantów buł
garskich. 

Przeciwko temu projektowi wystą* 
piła Serbja, która W fcońcu zażądała po 
wierzenia jej mandatu czynnika kontro
lującego. 

Ponieważ i ten wniosek upadł, Serbja 
stara się w ten sposób dowieść za po
mocą alarmów, że powinna również u-
zyskać pieniądze na strzeżenie swych 
granic. 

Oświetlenie prasy bułgarskiej jest u* 
ważane przez Jugosławję za zbyt Jedno 
stronne i nie jest brane poważnie w ra
chubę. 

Wszystkie państwa bałkańskie zdają 
sob'e jednak sprawę z tego, że utrzy
manie spokoju i ładu leży w interesie 
zarówno Jugosławji, jak i Bułgarji. 

interwencja państw obcych i spo
kojna odpowiedź Bułgarji każe przypu
szczać, że w kotle bułgarskim po wyeli-
mrowaniu tendencji nacjonalistycznych 
wszystko wróci do dawnego porządku. 

R. Wum. 
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Zmiana miejsca, wrażeń i pracy 
jest najlepszym sposobem spędzenia urlopu. 

Amerykanie wolą wygodne auto, niż prymitywne 
i zaśmiecone „letnisko 6 6. 

(Specjalna s łużba korespondencyjna „I I . Republ ik i") . 
New Jork, w sierpniu. 

Dotychczas słyszeliśmy tylko o let
nich zmartwieniach mężów, którzy po ca 
łotygodniowej ciężkiej pracy, obładowani 
paczkami, walizkami, i koszykami odby 
wali wątpliwej przyjemności podróż na 
wieś do żony, rzekomo w celu odpoczyn
ku, w rzeczywistości zaś po to, ożeby 
kłócić się z gospodarzem i kołysać dzieci. 

0 letnich zmartwieniach żon nato
miast nie słyszeliśmy ani słowa. Nie 
można bowiem zaliczyć do zmartwień, 
równoznacznych z kłopotami i martyro
logią męża, wahań na temat wyboru miej 
scowości kąpielowej lub nowego fasonu 
letniego kostjumu, 

Nasze żony podczas lata żyją na wsi, 
jak u pana Boga za piecem, nie wiedząc 
nic o drożyźnie, podatkach, kursach gieł 
dowych i innych troskach, uprzyksza-
jących mężom życie w mieście. 

Jeżeli dodać do tego jeszcze upały, 
dające się we znaki szczególnie na bru
ku miejskim oraz nie wygody gospodar
skie w związku z wyjazdem żony na wieś 
to stanie się rzeczą zrozumiałą, dlacze
go u nas mężom podczas lata dzieje się 
krzywda, gdy żony ich korzystają na wsi 
z zupełnej wolności i wszelkich wygód. 

Ameryka pod tym względem jest o 
wiele sprawiedliwsza w stosunku do płci 
brzydkiej — tam ciężary wyjazdu na le
tnisko ponosi nietylko mąż, ten kozioł 
ofiarny wszystkich nieszczęść, trosk i 
zmartwień, lecz cała rodzina włącznie 
ze służbą domową. 

Amerykanie nie znają wogóle naszych 
metod spędzania wakacji letnich na wsi 
lub w pensjonacie, dokąd wyjeżdża za
zwyczaj tylko żona, pozostawiając męża 
na łasce służącej lub stróżki. 

Amerykanie spędzają lato w autach. 
Napozór może wygląda to śmiesznie, 

ale gdy przyjrzymy się bliżej warunkom, 
w jakich spędza lato rodzina amery
kańska, przekonamy się, że ich sposób 
jest o wiele słuszniejszy, praktyczniej-
ezy i sprawiedliwszy. 

Z nastaniem lata rodzina amerykań
ska wynajmuje auto (najczęście „For
da") pakuje tam swe manatki i wszyst
kie najniezbędniejsze statki, poczem ru
sza w drogę spędzając kilka tygodni na 
przyjemnej podróży po kraju. 
, Według pojęć amerykańskich jest to 
.tjajlepszy sposób letniego odpoczynku. 

Auto zastępuje amerykanom pensjo
naty, uzdrowiska, plażę i inne akceso
ria] bez których żadna szanującą się ło
dzianka nie mogłaby się obejść w porze 
urlopowej. 

Amerykanin, przyzwyczajony do cią-
flłej, intensywnej pracy czułby się nawet 
$le na pustej wsi wśród cichych pól i la

sów. Dla niego odpoczynkiem jest zmia 
na pracy . 

Nie ulega bowiem kwestji, że taka 
bądź-co-bądź niebardzo wygodna podróż 
autem po kraju w czasie największych 
upałów nie należy do najmilszych odpo
czynków w tem pojęciu, jak my to ro
zumiemy. 

Dla obywatela amerykańskiego głów 
na przyjemność urlopu polega właśnie na 
trudnościach, związanych z tego rodzaju 
podróżą. 

„Letnik" amerykański czuje się pod
czas lata wolny, nosi zwykłe, robocze u-
branie, pracuje fizycznie, poznaje świat 
i ludzi. 

Kobiety nie stroją się, nie pudrują 
twarzy, nie leżą bezczynnie całemi dnia
mi na brudnym piasku, psując sobie 
wzrok na słońcu, lecz ubierają się skro
mnie, pracują, opalają się podczas pracy, 
w ten sposób nabierając sił i zdrowia. 

Nawet miljonerzy amerykańscy żyją 
w ten sposób latem. Różnica polega tyl 
ko na tem, że mają ładniejsze i wygod
niejsze auta, własną służbę i szoferów 
wobec czego mniej pracują. 

Auto takie wygląda jak umeblowany 
pokój. „Letnicy" nie używają takich sa 
mych sprzętów jak w mieście, gdyż nie 
starczyłoby im miejsca w aucie. 

Istnieją w Ameryce obecnie specjal
ne fabryki sprzętów i statków, nadają
cych się do używania podczas letnich po
dróży autem. 

Przedmioty te zrobione są przeważnie 
z gumy, którą napełnia się powietrzem 

w razie potrzeby, następnie zaś można 
je spłaszczyć, wypuszczając powietrze. 
Dzięki tym walorom przedmioty te nie 
zajmują wiele miejsca w aucie i umożli
wiają racjonalniejsze wykorzystanie prze 
strzeni. 

Wszystko to jest możliwe właśnie tyl 
ko w Ameryce, gdzie szosy Są mocno 
ubite i podróż autem nawet w nocy jest 
zupełnie bezpieczna. 

Pozatem w różnych punktach na szo
sie powstały hotele i zajazdy, gdzie prze 
pracowani i zmęczeni „letnicy" mogą 
znaleźć wygodny pokój i zapasy żyw
ności na dalszą drogę. 

W hotelach tych urządza się przed
stawienia, koncerty i dancingi dla gości. 

Niektórzy zarabiają nawet w ten spo 
sób na utrzymanie. Wyjeżdżają z New-
Jorku bez grosza i grają lub śpiewają na 
każdej stacji letniskowej, zdobywając 
środki do życia, 

W Ameryce kursuje obecnie naogół 
20 miljonów aut, z czego czwarta część 

Erzypada w porze letniej na rozjazdy po 
raju, t. zw. „letników", korzystających 

w ten sposób ze swych urlopów. 
W roku bieżącym przybyło 4 tysiące 

stacji hotelowych na różnych szosach, T O 
których jadą letnicy amerykańscy. 

Z powyższego widać, że letnisko w 
aucie zyskuje na gruncie amerykańskim 
coraz większą popularność i wkrótce sta 
nie się jedynym racjonalnym sposobem 
przyjemnego spędzenia pory letniej. 

K. Rob, 

Dwa] dzielni sportowcy skandynawscy wybrali się barfca w podróż z Lon
dynu do Kalkuty. 

» A K S NORDAU. 

Tragiczna noc. 
? * (Dokończenie) 

Doktór zmusił się do uśmiechu. 
— Łatwo byłoby ' znaleźć radę — 

fnówil lekkim łonem, w którym słychać 
byjo przymus — Luiza jest niezwykle 
wychudzona, należy ją lepiej odżywiać; 
W tlhnych warunkach powiedz'albym: 
idafcie jej rosót z kury, kurze mięso, 
Mika, nie pozwalajcie jej opuszczać cie
płego pokoju, lecz teraz... 

'Spojrzenie jego padło na kawałek 
fchłeba, który leżał na stole. Chleb ten 
•wydzielano w skąpych porcjach, w mie 
;ście zaś mówiono, że zawiera on roz-
.mąjte rzeczy, między innemi nawet 
"^jjoże. 

•— Zresztą — mówił dalej lekarz — 
macie czas odżywiać ją dobrze po ukoń 
rdfcenlu oblężenia, które nie będzie chyba 
trwało wiecznie. Obecnie zaś dziecko 
musi koniecznie, co dwie godziny, wy
pić szklankę gorącej herbaty. 

Żona spojrzała na mnie z rozpaczą. 
— Nic mam w domu, ani drzewa, 

ani węgla — szepnęła. 
W pokoju zapanowała śmiertelna 

''Cisza, przerywana tylko świszczącym 
oddechem i kaszlem dziecka. 

Dziś nie umiem sobie zdać sprawy 
t tego, co czułem w owej chwili, wiem 
tylko, że wolałbym być wówczas tru
pem, niż żywym człowiekiem. 

DoktóT,przerwał milczenie. 
— Gorąca herbata jest niezbędna. O 

ile pani nie ma węgla, ani drzewa, może 
pożyczyć pani od sąsiadki.*? 

Żona moja potrząsnęła przecząco 
głową. 

— Więc poświęćcie jakiś mebel f to 
natychmiast, dziecko musi mieć gorącą 
herbatę... 

Wskoczyłem do kuchni, w której już 
nie było nic do spalenia, przyniosłem 
siekierę i chciałem zacząć rąbać forte
pian, który był ulubionym instrumen
tem mojej żony. 

W pokoju prócz szafy z lustrem l 
fortepianu nie było już prawie innych 
mebli, od dwuch tygodni bowiem goto
waliśmy tylko na meblach, a w piecu 
nie paliliśmy od czterech tygodn'! 

Już podniosłem siekierę, aby ude
rzyć w fortepian, gdy nagi 3 żona moja 
krzyknęła: 

— Mam coś! — I wybiegła. 
Czyby jakaś sąsiadka miała jeszcze 

drzewo? Czy też żona moja miała za
miar ograbić sklep ha^diarza węgla? 

Nie miałem czasu na dłuższe rożmy-
slarra. Drzwi otworzyły się i stanęła 
w nich ino ja żona w rakach trzymała 
wielką cjioinkę z zeszłych świąt Hożego 
Narodzei .a; drzewko leżr.?c zapomniano 
w jaki-ni kąciku na górze! 

Jak piorun uderzyło we mnie porów 
nanie między teraźniejszością, a prze
szyc ia . Oto to smukłe drzewko dwa
naście miesięcy temu było obrazem 

szczęścia rodzinnego! 
Było to w tym samym, pokoju, korni 

nek płonął jasno, dokoła stołu tańczyły 
szczęśliwe dziatki, a rozpromieniony 
ojc"ec i matka, uśmiechali się do rozba
wionych maleństw. 

I3\*a ni:t,dzy niemi L u i n , aniołek w 
bałej srkience, o złocistych lokach i 
wielkich, ciemnych oczach, błyszczą
cych z radości. 

Wraz ze swemi przyjaciółkami, które 
zaprosiła na wilję tańczyli, skakała i 
śmiała sit bez przerwy. W kącie po
koju f Ma piękna choinka miedzy v j 
zielonem: gałązkami błyszczały koloro
we świeczki, złocone owoce i ołowia
ni żołnierze we francuskich, angiel
skich i i. niskich uniformach. 

Ha\\'!iśmy się z dzielni,, aż do nóJ-
nocy, w końcu maleństwa pozasy-
piały po kątach wszystkie z rękami 
pelnemi zabawek. 

Teraz stała przede ni i.i ta sama 
choinka, wyschnięta, z pożólkłemi igła
mi, niektóre gałązki były połamane 1 
smutnie zwieszone, na innych zamiast 
złoconych jabłek i cukierków — wisiała 
długa, zakurzona pajęczyna; w pokoju 
było zimno, a Luiza leżała w łóżeczku 
wychudła, blada i kaszląca. 

Luiza, widząc wchodzącą matkę, po
ruszyła się i wróciła na chwilę do przy
tomności. 

Spojrzała na choinkę i klasnęła rado 
śnie w rączki. 

— Drzewko, śliczne drzewko Boże-

Co słychać w Rosji? 
Lenin ich nie obchodzi. 
„Korasomolskaja Prawda" przeprowadziła 

ankietę wśród członków organizacji młodzieży 
komunistyczne], celem stwierdzenia, iakie książ
ki cieszą się wśród młodzieży rosyjskie] uaj-
wickszem powodzeniem. Okazało się, Iż „kom
somolcy" bardzo mało czytają dzieła Lenina, 
da]ąc pierwszeństwo utworom Jacka Londona I 
Sinclaira. 

Z poetów największym powodzeniem cieszy 
sle Puszkin, natomiast większość komsomolców 
niema najmniejszego pojęcia o Istnieniu poetów 
komsomolsklch, Jako to Żarowa, Bezlmleńskle-
go i t. Ó> 

Nowy typ samolotu. 
„Wlcczcrnlcja Moskwa" donosi, że w so

wieckich fabrykach aeroplanów wykończono 
niedawno nowy samolot dla czerwone) mary
narki powietrznej, który przeznaczony jest spe
cjalnie do transportu bomb. 

Na nowym samolocie odleci w tych dniach 
do Leningradu pilot sowiecki Tomaszewski, zna
ny uczestnik lotu Moskwa-Pekln. 

Samolot ten, skonstruowany według planów 
Inżyniera Kupolewa, zapewnia jak najdalej Idą
ce bezpieczeństwo podczas lotu. Tak np. może 
pilot wypuścić z ręki ster, a aparat leci dale] 
bez kierownika- Budowa nowego aeroplanu ko
sztowała 260-000 rubli* 

Przeciw filmom zagra
nicznym. 

„Krasiiaja Gazeta" przeprowadziła w tych 
dniach ankietę o sztuce kinematograficznej- — 
Z ankiety tc] wynika, iż filmy zagraniczne nie 
cieszą sle w Rosji takim powodzeniem, jak w 
Europie zachodniej 

„Mamy Już desyć tych ladles I gentlemanów 
— czytamy w jednej odpowiedzi, — nie chce
my filmów zagranicznych, gdzie nic niema prócz 
mordobicla". 

Uczeni wyjeżdżają. 
Komisariat oświaty opracował plan nauko-

wych podróży uczonych rosyjskich w roku 
szkolnym 1926-27. Rząd rosyjski wyasygnował 
na podróże zagraniczne sowieckich uczonych 
110.000 rubli. Prawdopodobnie wyjedzie w roku 
bieżącym zagranice 100 uczonych rosyjskich. 

Komunistyczne dzieci. 
„Raboc/.aja Gazeta" donosi, iż w Moskwie 

organizuje sie obecnie specjalne kursy dla dzia
łaczy „dziecięcego ruchu komunistycznego". — 
Kursy te dostarczyć mają przywódców dziecię
cych organizacji komunistycznych. Dotychczas 
zapisało się na kursy te 90 słuchaczy. 

Agitacja wśród cyganów. 
Z Inicjatywy komisji dla spraw mniejszości 

narodowych, urzędującej przy centralnym ko
mitecie wykonawczym stronnictwa komunisty
cznego, zagajona zostanie wkrótce agitacja ko
munistyczna wśród cyganów- W tym celu po
stanowiono zwołać do Moskwy specjalną „kon
ferencje cygańską". 

go narodzenia! — zawołała słabym gło
sikiem. Potem zaczęła prosić matkę, a-
by zapaliła piękne świeczki i zawiesiła 
złocone jabłuszka i ołowianych żołnie
rzy, lecz tylko nie pruskich; trzeba też 
poprosić jej przyjaciółki, niech się też 
ubawią... 

Byłem wówczas bliski popełnienia 
jakiegoś szaleństwa; chciałem wybiedz 
na ulicę i wyć z bólu, błagałem Boga, 
aby w dom padła bomba i zabiła nas 
wszystkich razem. 

Lecz nie, tej nocy nie padały bomby, 
bo i nieprzyjaciele święcili wigilję. Po
woli opanowałem się, i podczas gdy mo 
ja żona siedziała na łóżeczku Luizy i 
śpiewała jej cicho piosenki, porąbałem 
choinkę i drżącemi rękoma napaliłem 
pod kuchnią. 

Suche igły trzaskały wesoło, słodki 
zapach smolnego drzewa rozszedl się 
po całym mieszkaniu, i wkrótce zaszu
miała woda. 

Doktór odszedł, żona moja siedziała 
przy chorym dziecku i szeptała mu na 
uszko pieszczotliwe słowa i cudowne o-
bietnicc, a ja szykując herbatę myśla
łem: 

— Dzięki ci, święte drzewko, raz 
uszczęśliwiłoś moje dziecko, a teraz je 
uzdrowisz! 

Choinka nic uzdrowiła Luizy. 
Od tego czasu nie potrzebuję drzew

ka Bożego Narodzenia, bowiem Luiza 
była moim jedynym dzieckiem. 
\ Tlom. Dw. 
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Nowoczesna lufloicrczyni 
Porąbała siekierą i chcia
ła zieść własne dziecko. 

Wojenny powiew rozbestwienia, któ 
ry tak okropne owoce wydaje w niższych 
warstwach prawie wszystkich społe
czeństw, przysporzył i nam niebywa

łego wypadku niedoszłego ludożerstwa. 
Okrucieństwo zbrodniarki, zdaje się 

być nieprawdopodobne, a jeduak nieste
ty jest prawdziwe, 

Helena Kiepera, lat 30, z cegielni Ro 
zalina, pod Warszawą, 
POĆWIARTOWAŁA SIEKIERĄ SWE 

3 MIESIĘCZNE NIEMOWLĘ 
pici żeńskiej, następnie ugotowała w ko 
tle i miała zjeść. 

Zdrowy wygląd Heleny Kiepery, za
daje kłam jej twierdzeniu, że chciała 
tjeść dziecko z głodu. 

Zdaje się być natomiast prawdą krą
żąca pogłoska, że Kieperowa zabiła dzie 
cko w celu zatarcia śladów urodzenia 
go podczas nieobecności męża, który 
wyemigrował do Francji. 

Wystawa częstochowska 
została uroczyście 

otwarta. 
W dniu wczorajszym została otwar- : 

fa dla publiczności wystawa przemy-J 
słowo - rolnicza w Częstochowie, 

Inauguracyjną przemowę wygłosił 
prezydent miasta.dr. Marczewski, pod

nosząc znaczenie wystawy przemyslo-
,wo - rolniczej dla kraju i szerokich' 
, warstw społeczeństwa, oraz witając, ja 
ko gospodarz, miasta, zgromadzonych 
gośćli Następnie zabrał głos dyr. Drózi1 

dowski, mówiąc o. dodatnim wpływie, 
wystaw na rozwój przemysłu i rolnic
twa. Po tych przemowach p.. d-rowa< 
Marczewska przecięła wstęgę i otwarte 
zostały. podwoje parku Staszica dla 
zwiedzającej publiczności, która udała: 
się na teren wystawy przy dźwiękach 
marsza orkiestry wojskowej. 

Stwierdzić należy z zadowoleniem, 
że wystawa przedstawia się nader oka-; 
zale i ciekawie. Liczne pawilony, po-
.rozmieszczane w całym parku Staszica 
mile wabią oko estetycznością linji i 
barw. Nagromadzone w dużej ilości eks! 
ponaty różnego rodzaju,' zwłaszcza z 
dziedziny przemysłu łódzkiego, stano
wią objekty pierwszorzędne i są nieraz 
bardzo pouczające, głównie w zakresie 
nowych ulepszeń i udoskonaleń. 

Taryfa pocztowa 
ma być znów podwyż

szonai 
Urząd pocztowy otrzymał zawiado

mienie o mającej nastąpić z dniem 1-go 
września podwyżce taryfy pocztowej. 

List zwykły w kraju kosztować bę
dzie 20 gr., cięższy 40 do 80 gr., druki 
wagi ponad 1000 gr. do 2000 gramów — 
60 gr., dopłata do każdego przekazu bez 
względu na wysokość wynosić będzie 5 
er., a przy każdej depeszy 10 gr. 

Taryfa zagraniczna: za list zwykły 
do 20 gramów 40 gr., a za każde dalsze 
20 gramów — 20 gr., kartki, zagraniczne 
25 gr., list pospieszny 80 gr., polecony— 
40 gr. (b) 

Plaga żebractwa 
nawiedziła nasze miasto 

Ostatnio plaga żebractwa nawiedzi
ła znów miasto i żebracy całemi groma
dami zalegają nietylko ulice boczne, ale 
i centrum miasta. 

Żebracy łączą się w gromady i po 
kolei odwiedzają wszystkie sklepy do
pominając się ostro „tygodniówki", a 
nie otrzymując pieniędzy obrzucają wła 
ścicieli sklepu'obelgami. Sądzimy, że po 
licia zajmie się tą sprawą. (b) 

Panowie z pałacu Siemeri^e 
Nie należy działać tylko pod przymusem. 

Trochę więcej dobrej -woli w stosunku do najbliż
szych waszych współpracowników! 

W czwartek wieczorem odbył się ol
brzymi. w"f-c -pracowników biurowych 
zatrudnionych w przemyśle handlu i tran 
sporcie. 

Przedmo em dyskusji była sprawa 
akcji cenniki-wej w przemyśle włókien
niczym.-

Do akcji t?j zmusiło pracowników han 
dlowych c\»ik!.e ich położenie, spotęgo
wane przez sta e wzrastającą drożyz
nę. Ostatnia uhvj\va cenirkowa była p;<d 
p.sana w i . 1.94,1 <>d .Vego cWsh dr ?v-
zna, weJiu.; oficjalny"Ii• da:ycb staty
stycznych wzrosła o 40 proc. Pommo 
to jednak związki przemysłowe uchy

lają się od zawarcia unfOwy zbiorowej 
jakkolwiek brak takiej umowy wywołuje 
stałe nieporozumienia \ zatargi na tle 
płac. 

Wobec tego związki pracownicze żą
dają umowy zbiorowej, która przyczyni 
się. do zagwarantowania: pracownikom 
minimum egzystencji i wpły/;;e na unor
mowanie w ten sposób wzajemnych sto 
sunków. . . t 

Związki przemysłowe, ' odmawiając 
podpisania takiej zbiorowej umowy dają 
dowód, że nie zamierzają przyczynić się 
do sanacji stosunków. 

Zmarnowany sezon 

To niewłaściwe stanowisko -związ
ków przemysłowych tembardziej- zasju 
guje na podkreślenie,-że .zagranicą sa 
stosowane wszędzie | ;ż dodatnim skut-
kiem umowy zbiorowe. 

• Na tle. tej sprawy rozwinęła' się rów
nież ożywiona dyskusja o warunkach 
pracy, 8-io godzinnym' dniu'prący, usta
wie o oficjalistach oraz o pomocy dja 
bezrobotnych, pracowników umysło
wych. ' • , v 

W wyniku tej ożywionej dyskusji przy 
jęty został cały szereg rezolucji ; u-
chwał. C. 

o 

120 rozpoczętych budowli stoi w Łodzi bez użytku. 
Zamiast konkretnych czynów debatowano w W a r s z a 

wie nad... zmianą ustawy. 
dówldne Łodzi wyasygnował dość' po
w a ż n a k w n t f t h n rilćnlri fi i i i i l i n i im i / iin-

Jak donosiliśmy, przed kilku dniami 
odbyło sie w Warszawie. posiedzenie 
komitetu rozbudowy miast pod przewo
dnictwem ministra skarbu, Klarncra. 

Wedle otrzymanych przez nas infor
macji, wbrew oczekiwaniom i pomimo 
zapowiedzi, nie została przez p. ministra 
wniesiona na porządek dzienny sprawa 
podziału kredytów budowlanych, a de
batowano 
jedynie nad.kwestia modyfikacji ustawy 

o rozbudowie miast. 
Zmiany,w :tęj ustawię nie powinny je 

dnak były stanowić przeszkody do roz
patrywania daleko, w tym momencie. aiC' 
tualniejszegó 1 pilniejszego punktu, 

rządku dziennego, mianowicie ' 
omówienia wysokości kredytu budowla 

nego 
na rok bieżący i rozdziału go pomiędzy 
poszczególne miasta, w których ruch 
budowlany już się rozwinął: : 

Sprawa ta, t. j . podział" kredytów, 
szczególnie aktualne i pilne- •znaczenie 
posiada dla naszego miasta, gdzie, jak 
wykazuje, statystyka mamy, rozpoczę
tych i wyprowadzonych'' poa' dach bu-
rynków około 120. ; i\ i. 

Właściciele tych rozpoczętych' budo 
wli znajdują się obecnie ; j 

w położeniu iście tragiczneni 
-,W,r. :ub.- minister,skarbu.na. oele bu-

Żyrardów nie będzie wuchomśiiny. 
Dyrekcja odrzuciła propozycję arbitrażu. 

Onegdaj odbyła się przy udziale 
przedstawiciela min. prący konferencja 
wspólna między zarządem, zakładów ży 
rardowskich, a przedstawicielami robot 
ników. ' • • - '• • 

Gdy konferencja do porozumienia 
nie doprowadziła,, przedstawiciel mini
sterstwa zaproponował załatwienie spra 
wy reorganizacji pracy drogą arbitrażu. 

Obie strony zastrzegły sobie prawo 

namysłu i .wczoraj, zarząd,zakłąd6w na
desłał pismo, w którem. odrzucą.: propo
zycję arbitrażową,' . uwa^incV;ifiVzaga-
dnieńie reorganizacji, " pracy ' ,'łą'ezy się 
ściśle z sprawnością tećhnlcz^-aa któ
rą ' zarząd ponosi odpowiedzialność. 

W końcu tego pisma zarząd komuni
kuje, 'że do czasu przyjęcia przez robot
ników wszystkich postulatów firmy bez 
zastrzeżeń, fabryka nie zostanie urucho 
miona. (b) 

Co się tam działo? 
Wybory w Aleksandrowie są kwestionowane. 

. Po wyborach do rady miejskiej w A-
leksandrowie grupa wyborców złożyła 
rekurs do urzędu wojewódzkiego o u-
niewa/n.Oiiie tych wyborów, motywując 
to żądanie nieformalnościami. jakie przy 
wyborach miały rzekomo mieć miejsce. 

Urząd wojewódzki przekazał zbada
nie tej sprawy starostwu, które złożyło 
swój sprzęci w. podkreślając, iż żadnych 
nieformalności przy wyborach dopatrzyć 
się nie mogło. • 

Pomimo to jednak członkowie ;ednc 

go z ugrupowań żydowsk !ch którżv zło
żyli rekurs zakomunikowali na.zwołanej 
w tej sprawie pod przewodnictwem na
czelnika wvdz. samorządowego p. Za-
krzewsl. ego w" .urzęd^i? wojewódzkim 
konferencji, iż dążyć będą. do unieważ
nienia wyborów nawet za cenę zaskarżę 
nia ich do Trybunału Administracyjnego. 

Wobec takiego stanowiska urząd wo 
jewódzki postanowił wydelegować dp 
Aleksandrowa specjalnego urzędnika, u-
poważnionego do dokładnego zbadania 
ponownie cąlej sprawy.. E. 

Drobne kupiectwo 
cieszy sią speciainą opieką czadu. 

Organizacje drobnych kupców w Ło 
dzi podjęły obecnie prace przygotowaw 
cze do walnego zjazdu przedstawicieli 
drobnego kupiectwa całej Polski, który 
odbędzie się 16 b. m. w Warszawie, a 
na którym powzięty zostanie szereg u-
chwał w sprawie konsolidacji tych 
związków. 

Działalnością organizacji drobnego 
kupiectwa w Łodzi zainteresował sie 

min. skarbu p. Klamer, który w specjal
nym piśmie, przesianym do Łodzi prosił 
o sprecyzowanie najistotniejszych postu 
altów i aktualnych bolączek. • • • 

W odpowiedzi na pismo min. skarbu 
związki drobnego kupiectwa przesłały 
do Warszawy obszerny memorjał, w 
którym poddana została szczegółowej 
analizie obecna sytuacja drobnego han
dlu w Łodzi, (E) 

ważną kwotę, bo około 6 miljoiiów, zló 
tych. Należało się tedy spodziewać,, ie 
w' r. b. na dalsze kontynuowanie fpbpt 
zostanie wyasygnowane conajjnuiej 10 
do 12 miljonów, gdyż koszt budowy su
rowej wynosi zaledwo 1/3 ogólnych ko
sztów budynku. 

'Tymczasem, ku wielkiemu rozpory* 
ćzeniu osób'zainteresowanych, ńa r. q. 
ministerstwo skarbu, obecnie już ku koń 
cówi sezonu i to na całe terytorjum 
Rzplitej wyznacza 
skromną sumę 1 1 pół miljpna złorycłu 
. .Polityka ta ma pbeeire te skutki, że 

obywatele Łodzi,* którzy i sWe. oszczę
dności i otrzymane od 'komhćni rozbu
dowy pieniądze uwięzili w objektach bu 
ddwanyclr przez siebie —obcchTe mu
szą ponosić straty z tego powoditw for
mie procentów, płaconych od"'kredy
tów: 

Tymczasem sam 4obj'ekt, z powodu 
wstrzymania dalszych - kredytów, a w 
związku z tem zaprzestania pracy stoi i 
stać będzie pewno jeszcze długo 
beż żadnego użytku dla ogółu obywateli 

jak i dla właściciela.,. 
Można się zgodzić, że ministerstwo 

skarbu powinno wprawdzie 1 kredytem 
!tym dysponować oględnie i .w miarę 
środków, jakiemi rozporządzać będzie 
.kasa-skarbowa. Jednak .należałoby ży
czyć, aby, skoro ministerstwo, decyduje 
się przyznać tę czy inną sumę nal rozpo
częcie budowli, bezwzględnie także po
winno dbać i o to, by dany - właściciel 
miał możność rozpoczęte przedsiębior
stwo doprowadzić do końca i stawiany 
przez siebie budynek oddać dp użytku 
ogółu obywateli. 

W przeciwnym bowiem razie cala 
polityka rozbudowy miast z punktu wi
edzenia finansowego chybia celu*. (P) 

Miro opiywa termin 
d l a w ł a ś c i c i e l i m e r u ć h o * 

m o ś c i . 

Przypminamy. iż z dniem 15 sierpnia 
t . b. upływa termin, w którym właści
ciele nieruchomości, podlegających u-

Stawie o ochronie lokatorów, winni ui
ścić 3-cią z czterech rat; wyznaczonych 
im do zapłacenia w rb. 

Dla wszystkich innych płatników tci 
min płatności 3-ciej raty: podatku ma
jątkowego upływa z końcem październi 
k a r . b., „ f/.^ 
[ Zaznaczyć należy, że niezwłocznie 
po upływie powyższych te'rmińów płat 
ności, władze skarbowe przystąpią do 
przymusowego ściągania nieuiszc_zonych 
należności z tytułu raty podatku mająt
kowego, oraz poprzednich zaległości. 
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.CAŁA ŁÓD2 MÓWI 0 TEM". 
farsę „Cala Łódź mówi o tem" pióra Fauna 

1 Roma oglądają codziennie tłumy widzów, za
sypując frcnctycznymi oklaskami cały zespól 
artystyczny z panią Dunajewską 1 Mitkowską 
ora/ panami Szubertem, Mrozińskim, Bieliczem, 
Wilczkowskim i Debiczem na czele. Doskonale 
piosenki kompozycji K. Prosnaka brawurowo 
śpiewane I tańczone przez artystów wywołują 
niebywały huifior na widowni. Nadmienić nale
ży, iż z poodti bliskiego wyjazdu niektórych ar
tystów na urlopy, doskonała, farsa ta grana be-
dzłe do początkj przyszłego tygodni*. 

Początek o godz. 8 m- 45- Powrót tramwa 
fami po przedstawieniu zapewniony. 

Małżeństwo na 2godziny 
Najnowszy i najoryginalniejszy rekord rosyjski. 

Wszystko stało się według litery prawa sowieckiego 
Komisarz bolszewicki i polityczny do,teczne dyskusje, bo musi się. udać na 

Katastrofa autobusowa 
10 osób odniosło rany. 

RawJcz, 13 sierpnia. 
Autobus, kursujący na linji Rawicz-

Jutrosin uległ dwa razy katastrofie. — 
Przewożąc podróżnych na dworzec ra-
wicki, w miejscowości Dubinie, szofer, 
chcąc wyminąć nadjeżdżający wóz, 
skręcił i nagle przewrócił samochód, ka 
lecząc szkłem 3 osoby poważnie, zaś 7 
lżej. Najcięższe okaleczenia odniosła 
pewna właścicielka składu w Poznaniu. 
Ciężko ranne osoby umieszczono na ra
zu: w Dubinie. Pierwszej pomocy udzie
lił rannym aptekarz z Jutrosina, później 
przywołany lekarz. 

Po podniesieniu autobusu w drodze 
fJo Rawicza uległ ten sam samochód po
wtórnemu nies^pzęściu. Krótko bowiem 
za Słupią eksplodowała nagle benzyna, 
która w mgnieniu oka zapaliła autobus. 
Właściciel autobusu, p. Nowacki z Ra
wicza, zaledwie zdołał zeskoczyć z sie
dzenia, ratując się przed groźnem popa
rzeniem. Autobus spalił się doszczętnie. 

ttlcfąź nowe naomycia! 
Tym razom na planta* 

cjach miejskich. 
W dniu wczorajszym w mieście ro-

eeszła się pogłoska o nowych naduży
ciach w magistracie łódzkim. 

Według tych wieści, główny ogro
dnik miejski Gogolewski został zawie
szony w czynnościach do czasu przepro 
wadzenia dochodzenia przez komisję dy 
scyplinarną, która zarzuca rnu, że od 
szeregu miesięcy zwalniał robotników, 
zatrudnionych na plantacjach i w ogro
dach o pćł godziny wcześniej, na czem 
magistrat stracił przeszło dwadzieścia 
tysięcy godzin pracy. 

Jaki był cel takiego postępowania p. 
Gogolewskiego, narazie nie wiadomo, 
gdyż magistrat całą tę sprawę otacza 
tajemnicą. (b) 

radca pułku czerwonej armji w Odesie, 
Fiodor Sigow, może się poszczycić tem, 
że zdobył rekord najkrótszego w Rosji 
małżeństwa. W dwie godziny po dokona 
nlu ceremonii ślubnych, udał się już do 
miarodajnego urzędu, wnosząc o rozwód 
Znany rosyjski literat Sosnowski, zamie 
szcza w tej kwestji artykuł w oficjalnej 
moskiewskiej „Prawdzie''. Pisze on: 

„Komisarz Sigow, krótko nadskaki
wał pewnej młodej dziewczynie i pew
nego dnia spotkawszy ją na ulicy, o-
świadczył, że pragnie ją natychmiast na 
zwać swoją żoną. Dziewczyna zażądała 
24 godzin do namysłu, ale komisarz tak 
się palił do „małżeństwa", że umiał 
przekonać narzeczoną, aby jeszcze tego 
samego dnia wzięła z nim ślub. Z po
trzebnymi dokumentami pospieszono do 
rejestracyjnego urzędu małżeńskiego i 
o godzinie 3-ciej popołudniu młoda 
dziewczyna była już legalną małżonką 
komisarza. 

Rodzice i krewni narzeczonej. byli 
nieco zdziwieni tak szybkiem tempem 
tego związku małżeńskiego, ponieważ 
jednak komisarz Sigow jest w Odesie 
znaną osobistością, więc szybko pogo
dzili, się z. faktem. Z urzędu rejestracyj
nego goście weselni wraz z młodą parą 
pojechali do mieszkania rodziców, gdzie 
odbyło się przyjęcie. O godzinie 5-tej po 
południu nowożeńcy odjechali do miesz
kania komisarza. O godzinie 7-mej tego 
samego dnia małżonek oświadczył swej 
młodej żonie: 

Moja droga wybacz,,ale nie mo
żesz być matką mojego dziecka, nie je
steś dostatecznie fizycznie d duchowo 
Rozwinięta. Nie jesteśmy stosowni dla 
siebie. Zaszła tutaj pomyłka i dlatego na 
tychmiast podam o rozwód. Dalej Fio
dor Sigow szorstko oświadczył swej 
młodej małżonce, że ma natychmiast o-
puścić jego mieszkanie i dał Jej 10 kopie 
jek na bilet tramwajowy 

Gdy młoda kobieta zaczęła płakać, 
małżonek oświadczył jej, że wstydli 
wość jest " niedorzecznością, czystość 
dziewczęca jest przesądem matomiesz 
czańskim że na tego rodzaju przesąd nie 
ma miejsca w państwie komunistycz-
nem, a przytem on nie ma czasu na zby-

Jakie były ceny 
na wczorajszym targu 

żywnościowym. 
W dniu wczorajszym na rynkach 

łódzkich panowało dość wielkie ożywię 
nie,, choć ceny pozostały bez zmiany. 

Płacono za masło — 4.60 do 6.40 zł., 
jajka — 2.50 zł., śmietana 1,60 do 1,80 zł 
ser — 1.40 do 1.70 zł. mleko — 30 do 35 
gr., kartofle — 6 do 8 gr., marchew — 
3 do 7 gr., kalafior 30 gr.do 1 zł;, rzod 
kiewki — 15 do 25 gr., grzybki — 30 do 
1 zł. za litr. Grzyby suszone — 6 do 7 
zł. kilo. .. (b) 

Klejnoty M i l i Kamińskiej 
zostały znalezione w „melinie" złodziejskiej. 

ZnpKomifa artystka rozpłakała się z radości. 

Do poważnego interesu w bran
ży tekstylnej (surowce) z pierwszo
rzędną klijentelą potrzebny jest 

I f 

z większym kapitałem l współpracą. 
Znajomość branży niekonieczna O-
ferty do administracji - dla .100.000". 

meeting do koszar. 
Młoda kobieta udała'się do prokura

tora i zrobiła przeciwko mężowi, donie
sienie, ale prokurator oświadczył, że w 
obliczu istniejących ustaw w Rosji so
wieckiej, komisarz jest w zupełnym po
rządku. Sigow wziął ślub i wolno mu 
rozwieść się. W żadnym zaś paragrafie 
małżeńskiego prawa sowieckiego nie 
Jest i)owiedziane, eź nie wolno żądać roz 
wodu, choćby II w godzinę po ślubie. Je
żeli się można rozwieść po roku, to dla-
czegóżby nie I po jednej godzinie. 

Rodzice młodej dziewczyny donieśli 
o tym wypadku kierownictwu partji ko
munistycznej, które załatwiło sprawę w 
ten sposób, że komisarzowi udzieliło na 
pomnienla. 

Pomimo przemilczenia tej sprawy 
przez władze, wiadomość o niej dostała 
się przed forum publiczne, wywołując 
nawet w Rosji sowieckiej, gdzie zapa
trywania na małżeństwo są tak wolno-
myślne, pewne oburzenie. 

Sigow do dziennika „Odeskij Listok" 
nadesłał wyjaśnienie, w którem powia
da: 

„Słowo idealizm, jest obcem dla ko
munisty pojęciem. Oburzenie młodej 
dziewczyny i jej rodziców jest tylko do
wodem, że tkwią oni jeszcze w przesta
rzałych, małomieszczańskich przesą
dach. Każdy komunista ma prawo roz
wieść się, jeżeli mu się tak podoba". Te
go rodzaju stanowisko nie znalazło jed
nak aprobaty u kierowniczych ludzi z 
pośród moskiewskich komunistów. 

Sosnowski z oburzeniem powiada: 
„Dwugodzinne małżeństwo komisa

rza Sigowa, jest jedynem w swoim ro
dzaju wypadkiem w Rosji. Wypadek ten 
daje do myślenia. Jeżeli wszyscy komu 
uiści w ten sposób będą traktowali pro 
blem małżeński, to wówczas wszystkie 
dyskusje na temat nowych ustaw mał 
żeńskich w Rosji, nie będą nlczem in
nem, jak tylko śmieszną komedją. Sigow 
na podstawie małżeńskiego kodeksu so
wieckiego, chce , sobie przywłaszczyć 
średniowieczne feudalne prawo „pierw
szej nocy", ale rząd sowiecki nie powi
nien dopuścić do tego rozwodu, nie po
winien zezwolić, aby rosyjskie prawo 
małżeńskie w ten sposób parodiowano. 

1 powodu przedwczesnego zgo
nu p. 

I Z A A K A JACÓBA 

NEUNARKA 
wyraża pozostałej rodzinie gorące 
współczucie 

Rodzina Margul leadw-

Go usłyszymy przez radio 
dziś, w sobotę, dn. 14-go 

sierpnia) 
PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 

I5.00 Komunikat gospodarczy. 17.00 Odczyi 
p. t. „Georgcs Clemenceau" wygi. prof- Michał 
Sokolnicki. 17.30 Jazz-band. 18.30—18.55 Poga
wędka z działu „Radjokronlka" wygł. dr. Marian 
Stępowski. 15.00 'Odczyt p. t. „Mowa ojczysta" 
wygi. prof. Adam Kryński. 19.25 Nad program 
„Rozmaitości". 20.00 Komunikat rolniczy. 20.30— 
22.00 Koncert wieczorny. Muzyka lekka. 

PROGRAM KONCERTÓW ZAGRANICZNYCH 
PARYŻ, fala 1.750 m. 20.30 — Koncert. 
RZYM, fala 425 m. 21.25 — Koncert Instru-

mcntalno-wokalny. 
ZURICH, fala 513 ra- 18.50 — Dzwony ko* 

ściołów zurichskich, 20.30 Wieczór rozmaitości. 
WIEDEŃ, fala 530 m. 20.25 — Wesoły wie-

czór, 22.30 — Muzyka taneczna. 
BUDAPESZT, fala 560 m. 19.00 — Koncert 

orkiestry symfonicznej, 22.00 — Muzyka cy
gańska. 

PRAGA, fala 368 m. 20.02 — Koncert orkie
stry. 

BERLIN, fala 505 m- 22.30 — muzyka ta> 
neczna. 

LIPSK, fala 245 m- 19-45 — Wieczór muzyki 
operowe}. 

Z Warszawy donoszą nam: 
W nocy ze środy na czwartek okra

dziono mieszkanie znakomitej artystki 
teatru Polskiego', p. Mili Kamińskiej 
(Myśliwiecka nr. 10). 

Złodzieje wtargnęli przez 
otwarte okno 

. piętra,: pootwierali szafy, bjurko, komo 
dę i skradli nieomal wszystkie kostjumy 
teatralne oraz biżuterję wartości kilku 
tysięcy złotych. 

Wykryciem sprawców zajął się I re 
jon urzędu śledczego. Wczoraj od godzi 
ny ,10-ej rano zaczęto przeszukiwać 

„meliny" złodziejskie 
w dzielnicy Sielce. Udział brali zaró
wno wywiadowcy, jak i policjanci mun
durowi pod kierunkiem aspiranta Blo
cha. 

Rewizje przeprowadzone w szeregu 
podejrzanych spelunek żadnych nie da
ły wyników. Przed domem małżonków 
Flisów (Łubkowska 13) aspirant zgro
madził 

większe siły, 
gdyż spodziewano się tam niespodzian
ki. 

Przeczucia nie zawiodły. W „meli
nie" odbywał się bal, słychać było 
dźwięki harmonji. 

Na stukania policji nikt nie odpowie 
dział, wobec czego 

wyważono drzwi 
kolbami karabinów. Zastano pijaną kom-
panję złodziejską, 

— Stać! Podnieść ręce! — krzyknął 
aspirant Bloch. 

Wszysty spcłnjli rozkaz, prócz Leo-
kadji Blochowej i jednego ze złodziejów 
którzy zdołali 

wyskoczyć oknem. 
Zaczęto ścigać przedewszystkiem o 

pryszka. 
Przy zbiegu ulic Łubkowskiej i Pod 

chorążych uciekający złodziej przebi 
sobie pierś 

nożem sprężynowym. 
W stanie ciężkim przewieziono go 

do szpitala Dzieciątka Jezus. Był to zna 
ny włamywacz, Józef Zienkiewicz. 

W mieszkaniu aresztowano: Wacła
wa Nawrockiego (Górnośląska 13)„ Le
ona Pawłowskiego (Czerniakowska 85) 
Kazimierę Krzemińską (bez adresu) i je 
szcze jakiegoś 

nieznanego draba. 
Podczas rę.wizji w „melinie" policjan 

ci znaleźli skrytkę za piecem, a w niej 
trzy czwarte: skradzionych p. Mili Ka 
mińskiej przedmiotów. 

Radjo-pajęczarze. 
W języku potycznym powstał obec* 

nie nowy termin „radjo-pajęczarze". 
Oznacza on posiadającego radioapa

rat i uchylającego się uporczywie za
równo od rejestracji aparatu, jak i od 
wnoszenia opłat nota bene bardzo ni
skich — 3 zł. nresiccznie t przewidzia
nych przez odnośną ustawę. 

Ten nowy typ przestępcy jest tem 
dziwniejszy, że przy nieznacznych, jak 
widzimy korzyściach z przestępstwa, na 
raża się na dość dużą odpowiedzialność, 
bo do 6-clu miesięcy więzienia i 5.000 
zł. grzywny. 

Urzędy w Warszawie i na prowincji 
przystąpiły do energicznego ścigania 
„radjo-pajęczarzy", przyczem należy za 
znaczyć, że urzędy korzystają z popar
cia sąsiadów, którzy bardzo chętnie ko
munikują urzędom o praktykach „radjo-
pajęczarzy". 

Kryminaliści z Niemiec 
mają optować na rzecz 

Polski. 
Berlin, 13 sierpnia. 

Z jaknajbardziej wiarogodnegb źró
dła dowiaduje się wasz korespondent, 
że władze sądowe niemieckie wydały 
swego czasu do administracji więzień 
karnych rozporządzenie, w myśl które
go miano powyśzukiwać wszystkich 
przestępców i zbrodniarzy, • skazanych 
na długoletnie więzienie, a urodzonych 
na b. terytoriach pruskich i posiadają
cych prawo optowania za Polską. Wy
szukanym zbrodniarzom i delikwentom 
obiecano pełną wolność i swobodę, o 
ile zobowiążą się optować za Polską l 
opuszczą w jakiiajkrótszym terminie 
granice Niemiec. Są dowody po temu, 
że wielu więźniów, skazanych na długo
terminowe więzienie, przedostało sie 
do Polski i korzysta z praw, przysługu
jących optantom. 

Niemcy oczyścili swe więzienia z ży 
wiołu pochodzącego z b. dzielnic pru
skich głównie dla tego, żeby wyzbyć 
się ciężaru długoletniego utrzymywania 
delikwentów, a powtóre dlatego, aby do 
Polski zaimportować jaknajwięcei prze
stępców jednocześnie z optantami ucz
ciwymi. 

Z W I E D Ź 
W y s t a w ę Rolnica-.o-Przemystoutą 
w Częstochowie 1 2 - 3 1 / V I I I 2 6 . 

Polcas b y d ł a dn. 15. 16 I 17/VIII 26. 
Wycieczki od 30 osób otrzymują 66% pou rotne} 

zniżki kolejowe!. 
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„Klucz" partyjny 
staie sie wytrychem w re

kach karierowiczów. 
Niejednokrotnie poruszaliśmy na tern 

fiiejscu sprawę obsadzenia odpowie
dzialnych stanowisk społecznych na 
»odstawie t. zw. „klucza partyjnego". 

Na porządku dziennym sa bowiem u 
has wypadki, gdy kwalifikacje osobiste, 
naukowe i zawodowe kandydata nie są 
brane zupełnie pod uwagę, natomiast 
decyduje jedynie | wyłącznie ta lub inna 
przynależność partyjna. 

Stosowanie tych metod względem 
niższego personelu biurowego należy 
Uważać za bezwzględnie szkodliwe, cóż 
Bopiero, gdy chodzi o stanowiska kie
rownicze? 

Refleksje te nasunęła nam głośna afe
ra dr. Samborskiego, który, jak wiado
mo, został zaangażowany jako kandydat 
lednego ze stronnictw rządzących w ka
sie chorych. 

Wbrew praktykowanemu u nas sy-
ItemGwi w walce międzypartyjnej, nie 
obarczamy odpowiedzialnością za czy
ny p. Samborskiego tego stronnictwa, 
które wysunęło i popierało jego kandy
daturę, wiemy bowiem dobrze, że tego 
rodzaju postępowanie byłoby nieuza
sadnioną i krzywdzącą dcmagogją. 

Pamiętamy jednakże, że to samo 
Stronnictwo nie szczędziło zarzutów 
swoim politycznym przeciwnikom, gdy 
nadużycia były przypadkowo popełnio
ne przez członków czy sympatyków 
P.P.S. 

Żadna partja nie może odpowiadać 
za czyny kryminalne jednostek, dlatego 
też skłonni jesteśmy zgoła inne wycią
gnąć z tego wnioski, a mianowicie, że 
to, co się stało w kasie chorych z p. 
Samborskim jest raczej skutkiem nie
właściwej metody obsadzania stano
wisk w tej instytucji. „Klucz" partyjny 
staje się wytrychem w rękach rozma
itych karjerowiczów, którzy całkiem 
nigcaslużenie zajmują wybitne stanowi
ska. 

Ani działalność poprzednia p. Sam
borskiego, ani też jego kwalifikacje na
ukowe i zawodowe bynajmniej nie prze
mawiały za powierzeniem mu tak odpo
wiedzialnego i poważnego posterunku. 

Nie mówimy już o tern, że ta dziedzi
na pracy społecznej, wymagająca wszak 
dużej znajomości rzeczy jak i terenu, 
była dlań — istną terrą incognita. 

Zadecydowały jednak względy ubo
czne i oto mamy jaskrawy przykład 
skutków tegcAsystemu. 

Z tych też względów uważamy za 
wskazane jeszcze raz stwierdzić, że ka
sy chorych nie mogą być żłobem dla 
„zasłużonych" działaczy partyjnych, 
chociażby cala ich przeszłość była nie
skazitelnie czystą. 

Zasadą naczelną winno być: „wła
ściwy człowiek na właściwem miejscu" 

— ret — 

Tabelkę wygrany-m obe|rzeć motna bezpłatn e 

H kolektorze Samuela We inberga 
P I O T R K O W S K A 5 8 . Zwrócić uwagę na adres 

Wyplata większych wygranych. 

Słr. 7. 

Dyr. Samborski będzie zwolniony. 
po ukończeniu śledztwa, za kaucją 10 tys. złotych. 

Jest on oskarżony o roztrwonienie pieniędzy 
społecznych. 

Śledztwo w sprawie nadużyć w byd
goskim Banku Dyskontowym przeciwko 
dr. Samborskiemu oraz współwinnym — 
zatoczyło szerokie kręgi. 

Jak wiadomo zarząd kasy chorych 
wysiał do Bydgoszczy specjalną komisję 
w celu poinformowania się dokładnie, 
co do podstaw i tła tej sensacyjnej spra
wy. 

W związku z tern odbędzie się w dniu 
dzisiejszym nadzwyczajne posiedzenie 
zarządu kasy, który, po zapoznaniu się 
ze sprawozdaniem komisji 

poweźmie w tej sprawie ostateczne 
decyzje. 

Według informacji sfer miarodajnych 
zarzuty przeciwko dr. Samborskiemu da
ją się streścić w sposób następujący. 

Dr. Samborski podjął w swoim czasie 

starania o uzyskanie pożyczki zagranicz 
nej w wysokości 140 tys. guldenów. 

Po uzyskaniu przez Bank Dyskonto 
wy tej pożyczki dyrekcja i rada nadzor
cza zaakceptowała dla pośredników w 
tej tranzakcji 
prowizję w wysokości 40 tys. guldenów. 

Wśród tych pośredników figurowało 
również w księgach buchalteryjnych ban 
ku nazwisko dr. Samborskiego, jako te
go, który otrzymał pewną część prowizji. 

Analiza charakteru bydgoskiego Ban 
ku Dyskontowego umożliwia zapoznanie 
się z tłem tej sprawy. Bank Dyskonto
wy powstał w Bydgoszczy w okresie naj 
cięższych prześladowań polskości w 
Niemczech. Powstanie jego w r. 1913 
miało zapoczątkować konsolidację gospo 
darczą elementu polskiego, 

Operacje kredytowe tego banku urno 
żliwione zostały przez 
ofiarność garstki robotników i inteligen

cji polskiej, 
która złożyła na ten cel swe skromne 
oszczędności. 

Gdy więc przetrzymano ciężki okres 
wojny i powojennego kryzysu — roztrwo 
nienie tych funduszów publicznych 

wywołało w Bydgoszczy oburzenie 
ogólne. 

Dr. Samborski aresztowany został na 
podstawie odnośnych artykułów kodeksu 
pruskiego, które przewidują uwięzienie 
każdego, kto przyczyni się do roztrwo
nienia pieniędzy społecznych lub powie
rzonych mu. 

Obecnie, wobec tego, że śledztwo do
biega końca, ma być on zwolniony za 
kaucją 10 tysięcy złotych. (E) 

ŁATWIEJ BYŁO ZAWRZEĆ TRAKTAT WERSALSKI 
aniże l i z l ikwidować za ta rg pracowników z mag is t ra tem. 

„Komisja pięciu" zgadza się jedynie na arbitraż 
wojewody. 

Chłop swoje, pop 
swoje. 

Tabela wygranych 
13-ej loterji państwowej. 

6 klasa.—trzeci dzień 
ciągnienia. 

Zł. 5000 na n-ry: 29047 35572 
Zł. 2000 na n-ry: 12099 15865 36509 
Zł. 1000 na n-ry: 15052 27288 34288 

39130 59902. 
Zł. 600 na n-ry: 12971 17048 18675 

27597 33057 33855 37854 45196 52087 
56670 64726. 

Zł. 500 na n-ry 1939 2403 11174 16562 
16934 19712 27169 45983 46414 47952 
50387 63618 65184. 

Zł. 400 na n-ry: 517 2249 2640 2940 
4831 5022 6403 6423 8482 13598 15253 
15375 15783 19838 22931 23505 25345 
26181 27323 28822 30418 31157 32772 
37751 38747 40371 40718 41320 41423 
41829 24790 43716 44555 47417 48813 
51953 52929 53430 54265 54469 56566 
57996 59481 61414 6Ź125 63218 65053 
65510 65770. 
3oooc«aaoaoooooexxxffloooooocxxx>c 

U r z ę d o w e t a b e l e wygranych 
'wraz z wykazem stawek) obejrzeć można bez

płatnie w największej kolekturze w Łodzi 
S. JATKA 

- P i o t r k o w s k a 2 2 I P i o t r k o w s k a 6 6 . — 
Tamże wypłata wszelkich wygranych. 

W dniu wczorajszym zgłosiła się do 
urzędu wojewódzkiego delegacja ,'komi 
sji pięciu" w osobach pp.: Kowalskiego, 
Stemborowskiego i Kusińskiego z pro
śbą o interwencję w sprawie zlikwido
wania przeciągających się pertraktacji 
związanych z likwidacją strejku praco
wników intsytucji użyteczności publicz
nej. 

Delegację przyjął p. wicewojewoda 
dr. Ossoliński. 

Delegaci w pierwszym rzędzie poru
szyli sprawę wydalonych pracowników 
tramwajowych. Wicewojewoda w odpo 
wiedzi zakomunikował delegatom, że 
interweniował w tej sprawie u dyr. Rin-
ga, który kategorycznie oświadczył, Iż 
owych 4-ch inacownlków nie może pod 
żadnym pozorem z powrotem przyjąć 

do pracy. 
Wobec stanowiska zajętego przez 

dyr. Rynga, p. wicewojewoda postano
wi ! interweniować u prezesa zarządu 
tramwajów p. Biedermana. 

Już wyznaczono 
eksperta. 

Z kolei delegacja poruszyła sprawę 
postulatów pracowników miejskich, na 

które to magistrat jeszcze dotychczas 
nie udzielił odpowiedzi urzędowi woje
wódzkiemu i stara się wszelkiemi możli 
wemi sposobami przeciągnąć likwidację 
zatargu. 

P. wicewojewoda oświadczył, iż je
żeli chodzi o przeciąganie 1 zwlekanie 
ze strony magistratu, to wiceprezydent 
Wojewódzki oświadczył ,że sprawa li 
kwidacji strejku przedłuża się tylko z 
powodu 

ciężkiego stanu finansowego miasta. 

Następnie p. wicewojewoda zażądał 
od komisji, aby przedstawiła mu ustalo
ne postulaty pracowników miejskich 
zgodnie z rozporządzeniem pana Prezy 
denta Rzeczypospolitej. Postulaty po
wyższe urząd wojewódzki wraz ze swo 
im uzasadnieniem prześle magistratowi 
w celu zrealizowania i zlikwidowania 
zatargów. 

Ekspertem w sprawie postulatów 
pracowników miejskich z ramienia urzę 
du wojewódzkiego będzie p. Kozłowski 
inspektor samorządowy. 

Onegdaj magistrat, zgodnie z przy
rzeczeniem, danem p. wicewojewodzie 
dr. Ossolińskiemu, odbył posiedzenie, po 
święcone kwestji zagadnień, jakie, zda
niem magistratu, powinny stanowić 
przedmiot obrad komisji dla spraw pra
cowników miejskich, wyłonionej na pod 
stawie protokułu, likwidującego strejk. 

W rezultacie obrad uchwalono, że 
magistrat może wziąć udział w dyskusji 
na wspomnianej komisji 
w tych sprawach, które podlegają decy

zji władz nadzorczych, 
t. j . wskaźnika drożyźnianego, dodatku 
wielkomiejskiego i zaszeregowania niż
szych funkcjonarjuszy miejskich do ka
tegorji wyższych. 

Co się zaś tyczy spraw gratyfikacji, 
renumeracji, godzin nadliczbowych, ob
niżenia kosztów utrzymania i t. p., które 
to sprawy należą wyłącznie do kompe
tencji magistratu—nie uważa magistrat 
za wskazane dyskutować nad niemi na 
terenie wspomnianej komisji. Chętnie na 
tomiast rozpatrzy wszelkie postulaty w 
tych sprawach, zgłoszone przez związki 
zawodowe bezpośrednio do magistratu 

O Cl r Ó d „ T l V O L I " Łódź. P rze ja«d 1. T e l . 2 6 - 3 0 . 
V ^ ** ' * V \J L . I _ D o m M a l s t r ó w Tkackich. -

Począwszy od dnia 12 sierpnia _ M _ | , J _ ' _ A Ł 0 

wydajemy smaczne o b i a d y Z 4 ' C O Q a U P O Z * . O . 
Koncert 3 1 p. S t rz . Kaniowskich pod b a t u t ą kap . Adamczyka 

Bufet zaopatrzony w bogaty wybór trunków krajowych i zag.anicznych. 
Obsługa szybka I sol idna. Obsługa szybka 1 sol idna. 

G R A N D - K I N O ^ G R A N D - K I N O 
Nieodwołalnie ostatnie 2 wyatępy 

FELIŃSKIEJ 
JASTRZĘBSKIEJ 

i R O S S I N I 

Od poniedziałku 16 b. m. 
Gościnne Występy 

Rosyjskiego matm Mysi. 

pod dyr. Oarjanowa ze znaną aktorką 
Kieiczewską. 

PIJCIE PIWO LWOWSKIE 
NIEDOŚCIGNIONEJ JAKOŚCI. 

Wycieczka krajoznawcza 
Związek akademickich kół miłośni

ków krajoznawstwa w Polsce urządza 
w dniach od 11-go do 16-go września rb. 
wycieczkę do Lwowa, Żółkwi, Drohoby-
cza i Borysławia z następującym pro
gramem: 

1) We Lwowie uczestnicy wycieczki 
zwiedzą IV-te Międzynarodowe Targi 
Wschodnie i cztery ogólno - polskie wy
stawy: budowlaną, drogową, hygjenicz-
no-przeciwgruźliczą i hygjeniczno-spo-
iywczą. Poza tern uniwersytet, polite
chnikę, kopiec Unji lubelskiej, Górę stra 
cenią, parki, teatry i t. p. 

2) W Żółkwi — zamek Sobieskiego, 
kościół z podziemiami, pamiątki po Żół
kiewskim i t.d. 

3) W Drohobyczu — państwową fa
brykę olejów „Polmin". 

4) W Borysławiu — tereny naftowe. 
W wycieczce wezmą udział członko

wie kola warszawskiego, wileńr' 'ego i 
krakowskiego oraz akademicy • pro
wincji. 

Zapisy przyjmuje i informacji udziela 
związek akademickich kół miłośników 
krajoznawstwa w Polsce, Warszawa. No 
wy Świat 21. 



Str. B. ILUSTROWANA REPUBLIKA 

l i s i n i n a s 
Współczesny dramat erotyczny w 1 0 - c i u aKtach 

Z A Z N I E W A G Ę K O B 
Sensacyjny I intrygujący w ą t e k f i lmu przewi ja się na t le przepysznych zdjq< i niebywałych k ra jobrazów. 

W rolach g ł ó w n y c h : 

^ ^ i T w - . i e i ^ S ' M A D Y CHRIST. ANS Olga Bielajewa, A l f red Abe l , Tul l io Carminati 
i Georg Alexander . 

— P o n a d t o ? J e s z c z e t y l k o 3 d n i z n a m i ! — 
Nada Kareni °?uZTJTM 

WŁADYSŁAW LIN 
Kamińska i Gronowski w y b , , n y d u e t , a n e c z n y w v k o n a ulaffii 

na 14 dni do Zoppot 2) Hallo! Chiflesion..' I \ a f f l i n 5 * K t t I U r u n U W » l l l tańce charakterystyczne. — — 

r ^ r z b ^ r 1 5 - 1 1 s e r i a Nagrobki Wielkich Łodz ian . " ser ia 

Pocz. o godz. 3-eJ Sala mechanicznie wenty lowana i chłodzona. Ork ies t ra symfoniczna. 

Od godz. 3-ej do 6-ej wszystkie miejsca 1 zł , 

Ajenci branży kolo-
njalnej 

chcą walczyć o poprawę 
bytu. 

Przy związku zawodowym pracowni 
ków handlowych i biurowych m. Ło
dzi (Al. Kościuszki 2J) utworzona zosta
ła sekcja ajentów branży kolonjalnej i 
delikatesów. Pierwszym zadaniem tej 
sekcji jest poprawa bytu oraz unormo
wanie warunków pracy i płacy ajentów. 

W celu przeprowadzenia tych postula 
tów odbędzie się w niedziele, dnia 15 b 
m. o godz. 10 rano zebranie wszystkich 
ajentów branży kolonjalnej i delikatesów 
na którem omówione zostaną szczególo 
wo wszystkie sprawy pracowników 
dokonany będzie wybór kierownictwa 
sekcji. Zebranie to odbędzie się w lo 
kalu związku (Al. Kościuszki 21). 

Wiadomości sportowe 
-JOJ-

Poczyniono przygotowa
nia 

do nowego roku szkol
nego. 

W myśl polecenia Inspektoratu szkol
nego wszystkie gminy przystąpiły do re 
mon tu szkól powszechnych, by ubikacje 
i sale szkolne oddane bylv z początkiem 
roku szkolnego do użytku władz szkol
nych, mając wygląd jakuajestetyczniej-
szy i jaknajhigieniczmejszy. 

W myśl zaś poleceń władz nadzor
czych przystąpiono do prac przedwstęp 
nych nad preliminarzami budżetowemi. 
W roszczególnych gm'i»aoh celem opra
cowania budżetów w \ Im ion : zostały 
specjalne komisje. o. 

Mistrzostwa 
w lekkiej atletyce dla 

panów. 
Warszawa, 11 sierpnia. 

W dniach 13—15 b. m. w parku So
bieskiego odbędą się trzydniowe zawo
dy lekkoatletyczne o mistrzostwo Pol
ski o pełnym programie olimpijskim, 
prócz maratonu, wielobojów j biegu na 
przełaj. Początek w piątek o g. 17-

Skład Turystów na mecz 
z Ruchem. 

Na niedzielne zawody okręgowe o 
mistrzostwo Polski pomiędzy Turysta
mi i górnośląskim Ruchem, które odbę
dą się w Łodzi na boisku WKŚ-u, łodzią 
nie wystawiają następujący skład; Mi
chalski — bramka, Marczewski, Kahl — 
obrona, Hinc, Wieliszek, Kahan — po

moc, Hermans, Kulawiak, Kubik Stefan, 
Kubik Olek, Michalski II — atak. Zawo
dy powyższe prowadzić będzie sędzia z 
Krakowa lub Warszawy. 

Polscy pływacy na mistrzo
stwach Europy: 

Warszawa, 12 sierpnia. 
W zawodach pływackich o mistrzo

stwo Europy, które odbędą się w Buda
peszcie w dniach od 17 do 22 b. m. wez
mą udział również 4 zawodnicy polscy 
a mianowicie: Kuncewicz, Matysiak, 
Sieńkowski i Siwicki. 

Wiadomości zagraniczne. 
Wiedeń, 11 sierpnia. 

Wkrótce rozpoczynają się w Wied
niu rozgrywki piłkarskie o mistrzostwo 
na rok 1927. Pierwszy mecz odbędzie 
się już 22 b. m. pomiędzy odwiecznymi 
rywalami Amatorami i Rapidem. 

:o:-

Giełdy zagraniczne. 

Pamiętajcie o zdrowiu. 
I nastaniem dni ciepłych zanika w 

pewnej mierze apetyt, gdyż organizm 
pożąda środków orzeźwiających. Jak 
ceęsto popełnia się wówczas błędy w 
odżywianiu, które powodują depresję I 
zniechęcenie, mimo najpiękniejszej pory 
letniej. 

Zalecić tutaj trzeba znane budynie 
oetkera, będące doskonałym lekko stra 
wnym deserem. Przyrządza się te budy 
nie w najrozmaitszych odmianach i for
mach, są one nadzwyczaj smaczne, a 
przytem pożywne, korzystając z nich 
zatem, oszczędzić można z łatwością 
>ia czemś innem. 

Podczas wielkich upałów najlepszą 
jest D-ra Oetkera Czerwona kaszka 
D-ra Oetkera Ambrozja, przedstawiają 
;e v/ytworną galaretkę, na której spo 
rządzenie nie potrzeba żadnych dal
szych wydatków. 

O O O O O O O O O O O O O O G O O O O ^ ^ 

Dr. I. MARGOLIS 
(starszy) 

"HAUGUTTA 12. - T E L E F O N 22 -61 

powróci ł . 

Gdańsk, 13 sierpnia 
100 marek Rzeszy 122.422 — 122,728 

00 złotych polskich 56,63 — 56,77, czek 
na LOndyn 25,-^-, telegraficzne wypłaty 
na Berlin 122,477 — 122,723, N. York 
5.1260 — 5.1270, na Warszawę 56.58 — 
56.72. 

Paryż, 13 sierpnia 
Londyn 17,750 
Nowy Jork 36,55 
Belgja 99,40 
Hiszpanja 553,50 
Włochy 119,60 
Szwajcarja 706,50 
Danja 973' .• 
Holandia 14,61 
Szwecja 975 
Rumunja 16,50 

Londyn, 13 sierpnia 
Nowy York 4.85 25/32 
Holandja 12,10 7/8 
Francja 177,50 
Belgja 178,50 

We Florencji palą się 
rynsztoki. 

W samem centrum Florencji, na via 
Condotti zdarzył się niedawno oryginał 
ny wypadek. Jakiś przechodzień rzucił 
zapalonego papierosa do rynsztoka. — 
W jednej chwili gazy, wydobywające 
się z licznych otworów kanałowych, za 
paliły się i na przestrzeni kilkudziesięciu 
metrów, wzdłuż chodników wybuchnę-
łu słupy ognia, siejąc panikę wśród pu
bliczności. 

Wszystkie sklepy na via Condotti z\ 
stały zamknięte. Wezwano straż pożar
ną, której udało się ugasić oryginalny 
pożar zaledwo po 3-godzinnych wysił
kach. 

Włochy 148 
Niemcy 20,40 
Szwajcaria 25,14 
Hiszpanja 31,85 i pół 
Portugalia 2,53 
Danja 18,28 
Szwecja 18,14 I pół 
Norwegja 22,15 i pół 
Helsingfors 192,87 
Praga 164,06 
Wiedeń 34,39 
Warszawa 45,50 
Montreal 4,85 1/8. 

NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
w dniu 13 sierpnia 1926 roku 

Londyn za 1 f. szt. 44.50, Zurych 
60, 56,—, Berlin 46,21 — 46,69, wy
płaty na: Warszawę 46,13 — 46,37, na 
Katowice 46,165 — 46,395, Poznań 46,18 
— 46,42, Gdańsk 56,63 — 56,77, wypła
ty na Warszawę 56,58 — 56,72, Wiedeń 
czeki 77,50 — 78,—, banknoty 77,25 — 
7.8,25, Praga 373,*-, 

Moda 
I I 

l i i i . 

G R A N D - K I N O GRAND-KINO 
Nieodwołalnie ostatnie 2 występy 

FELIŃSKIEJ 
JASTRZĘBSKIEJ 

i R O S S I N I 

Od poniedziałku 16 b. m. 
Gościnne Występy 

iwlftltgi Teatru Mysi. 

_ A _ 
Garjsnowa ze znaną aktorką 

KielcztwsKą. 

Na nasze zapytanie znakomita tancerka 
Rahna odpowiada: „Więcej niż kiedykolwiek 
dotąd obcięte włosy, goło ramiona, krótka spód
niczka ł przezroczyste pończochy wymagają, 
ażeby ciało kobiety było białe, kark nieskazi
telny bez szkaradnego owłosienia i szpecącego 
puszku. To też obowiązkiem każdej eleganckiej 
damy, jest „takyzować sle". Aby to uskutecznić 
posmarujcie dane miejsce cudownie pachnącym, 
kremem „TAKY" wyciskanym z tubki juz flo
towym do użytku. Poczekajcie trzy do pięciu 
minut, zmyjcie posmarowane miejsce wodą, a 
będziecie oczarowane swą białą i gładką skórą, 

której zniknęło szpetne owłosienie. 
Tysiące kobiet ucieka się codziennie do kre« 

mu „TAKY", żegnając nazawsze niebezpieczne 
brzytwy, wywołujące pryszcze I powodujące 
szybki odrost coraz, twardszych włosów, l od
rzuca skomplikowane 1 brzydko pachnące depi-
latuary. Krem „TAKY" nieszkodliwy, wydajny 
l nie wysychający w tubie, przenikający do ko
rzeni włosów i niszczący je, skutkiem czego 
stopniowo zupełnie zanjkają, jest cudownym 
wynalazkiem- Zróbcie próbę już dzisiaj, VastOr 
sujćle krem „TAKY", a nigdy już nie będziecie 
chciały nic Innego używać. 

RAHNA, 
Artystka Opery Komicznej. 

Uwaga. Opatentowany we Franci! Paryski 
krem TAKY Jest do nabycia we wszystkich lep
szych perfumeriach, lub też za uprzcdnlem prze
kazaniem 8 złotych u Generalnego Przedstawi
ciela A. Bornsteln et Co., Gdańsk, Vorstadtllcher 
Graben 6, Pocztowe Konto Czekowe Poznań 
207-107. 

Gwarantujemy za dobroć I świeżość towaru 
tylko w tych tubach, które opatrzone są uupl-
sem A> Bornsteln et Co. 
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Przedwojenne banKnoty niemieckie 
podlegają pełnej wymianie na kruszec. 

Do uznania (ego przez sąd dąży związek wierzycieli banku Rzeszy. 
Sprawa niemieckich banknotów 

przedwojennych staje się coraz bardziej 
konkretną i aktualną, posiadacze bowiem 
not bankowych banku Rzeszy tak zw 
„Reichsbanknoten" wydanych przed 19 
lutego 1919 roku, pokrzywdzeni przez 
zupełne zdeprecjonowanie tych bankno
tów w celu rewindyk. ich wartości zor
ganizowali się w potężny dziś już „Zwią 
rek Wierzycieli banku Rzeszy Niemiec
kiej", w Berlinie „Richsbankglaubiger-
Verband". 

W poczuciu krzywdy i słuszności, 
.Wbrew przepisom i zasadom prawnym 
Utraconych praw, związek skupił około 
siebie ogromne rzesze członków ze 
wszystkich warstw i klas społecznych 
a przedewszystkiem oparł się w swej 
akcji o pierwszorzędne siły fachowe, prc 
fesorów uniwersytetów, wybitnych sę
dziów i adwokatów, którzy wychodząc 
z prawnego punktu widzenia reprezentu 
5ą zapatrywanie, że Bank Rzeszy będzie 
musiał słuszne roszczenia posiadaczy 
banknotów uwzględnić i bezprawnie po
zbawioną wartość owych banknotów re 
itytuować. 

Stanowisko swoje prawne opierają 
ha tej słusznej, bezsprzecznej zasadzie 
że Bank Rzeszy, jest spółką akcyjną, a 
Więc Instytucją o charakterze prywatno, 
prawnym, upoważnioną na zasadzie u-
staw do wydawania banknotów, które 
jako bezprocentowe przekazy banku na 
siebie samego bank zobowiązany jest 
posiadaczowi tego przekazu na jego ży
czenie wymienić t. j . wypłacić równo
wartość w kruszcu, na jaką banknot o-
piewa, gwarantując tę wypłatę,' całym 
swym kapitałem zakładowym, fundu
szem rezerwowym, wszystkimi dochoda 
mi i majątkiem ruchomym i nierucho
mym. 

Istniejące w tej mierze pozytywne 
przepisy prawne, uważając banknoty 
za pisemne zobowiązania dłużne banku 
normują wyżej przytoczone obowiązk' 

Ustawa Banku Rzeszy z dnia 14.111 
1875 roku (uzupełniona l.V 1909 r.) wy
raźnie postanawia, że na wypadek gdy 
by Bank Rzeszy znalazł się w niemoż 
ności zaspokojenia praw posiadaczy 
banknotów i nie ogłosił upadłości, to 
każdoczesnyJCanclerz Rzeszy zobowią
zany jest mianować kuratora, którego 
zadaniem będzie dalszy zarząd Banku 
I ochrona interesów i praw posiadaczy 
banknotów (§ 50 ustawy). 

Najwyraźniej o niewygasłym obo 
wiązku honorowania banknotów przez 
Bank Rzeszy świadczy przepis ustawy 
z dnia 3.VIII 1914 r. wydany już pod 
wpływem stosunków wojennych, aby 
bankowi Rzeszy umożliwić dostarczanie 
Jaknajwiększej ilości potrzebnych do pro 
Wadzenia wojny środków pieniężnych 
który to przepis wyraźnie postanawia 
[te bank Rzeszy nie jest zobowiązany 
ito wymiany swych banknotów na kru 
taec, ale tylko „bis a*if weiters" to Jest 
»aż do odwołania", czyli, że obowiązek 
Wymiany, został tylko przejściowo za
wieszony, a nie zniesiony, zresztą dal
sze przepisy tej ustawy, wspominają, 
iż obowiązek ten zostanie z powrotem 
Przywrócony. 

Ponadto bank Rzeszy w r. 1924, prze 
salutował swoje akcje w stosunku 50 
Proc. do nominalnej na złote marki, a 
Węc skoro akcjonariusz za każde 1000 
mk. otrzymał 500 mk. w złocie, prosta 
logika prawna dyktuje, aby i posiadacz 
Przedwojennych banknotów conajmnioj 
* tym stosunku został uwzględniony 

tembardziej, że wedle ustawy prawa 
wierzyciele, któremi są posiadacze mk 
przedwojennych, mają pierwszeństwo 

przed prawami akcjonarjuszy. 
To są więc podstawy prawne i zasa

dy w imię których związek pracuje i wal 
czy. Cel jest jasny, prosty i słuszny. Dro 
ga do tego celu, to silna organizacja 
wszystkich zrzeszonych poszkodowa
nych. 

Związek, jak wspomnieliśmy, posiada 
członków ze wszystkich sfer społecz
nych, ma oddziały we wszystkich mia
stach i miasteczkach nawet i we wsiach 
całego państwa, wydaje organ prasowy 
„Treu und Glauben", broszury prawni
cze, pisma naukowe, organizuje zebra 
nia, odczyty, jednem słowem przeprowa 
dza akcję we wszelkich do pomyślenia 
kierunkach zyskując coraz bardziej uzna 
nie całego społeczeństwa i poparcie w 
sferach politycznych, rządowych i w 
prasie. 

Poza Niemcamii powstał samorzutnie 
związek wierzycieli banku Rzeszy w 
Barcelonie (Hiszpania), a związek nie
miecki posiada oddziały w Gdańsku, Łot 
wie, Litwie i Estonji, a teraz na szerszą 
skalę rozpoczyna organizację w Polsce 
zrzeszenie wspóldzielcze zredukowa
nych urzędników i pracowników „Han-

dloblok" (ul. Chmielna 15 w Warszawie) 
mając na celu, z wykluczeniem wszel
kich momentów politycznych, przepro
wadzenie najszczegółowszej rejestracji 
wszystkich posiadaczy not bankowych 
od najmniejszych sum do największych 
i wynikających z tego tytułu pretensji 

Po ukończeniu tej rejestracji zostanie 
wniesiona i mieniem tych wszystkich któ 
rzy się zarejestrują — z pominięciem nie 
zarejestrowanych — przez adwokatów 
związku, skarga odszkodowawcza, przy 
czem prawa każdego będą indywidual
nie zastąpione i chronione. 

W myśl procedury prawnej — bez 
skargi niema wyroku — a więc każdy 
musi osobiście zarejestrować się, przy
stąpić do związku w charakterze człon
ka i udzielić związkowi szczegółowego 
pełnomocnictwa do działania i wystą 
pienia wobec właściwych władz sądo
wych, gdyż tylko w takim wypadku, bę 
dzie mogło być wniesione powództwo 
sądowe. 

Posiadacze, którzy się nie zarejestru 
ją nie będą przez związek zastąpieni, po 
zostaną przez to bez ochrony swoich 
pretensji, tak więc własny dobrze zro
zumiany interes nakazuje bezzwłoczne 
przystąpienie do rejestracji, 

Podwyższenie kapitału Banku Polskiego 
Finansiści zagraniczni nie złożyli dotąd żadnej oferty. 

Na onegdajszem posiedzeniu rady Ban 
ku Polskiego uchwalono zmianę statutu, 
między innymi artykułu 4 w kierunku 
podwyższenia kapitału zakładowego do 

wysokości 150 miljonów złotych, 
co nastąpić może dopiero za zgodą mini
stra skarbu, oraz 9 członków rady Ban
ku Polskiego, jak również prezesa Ban
ku Polskiego. 

Po powzięciu uchwały zmiany statu
tu Banku Polskiego przez walne zebra
nie akcjonarjuszów Banku i zatwierdze
niu jej przez Prezydenta Rzeczypospo
litej może być dopiero mowa o rozsze
rzeniu dopływu kapitałów zagranicznych. 

Na razie jednak niema żadnej kon

kretnej oferty. 
Pozatem rada Banku Polskiego musi 

mieć możność oprocentowania tego ka
pitału, a co zatem idzie 
zwiększenia dochodowości Banka Pol

skiego. 
Nad powiększeniem kapitału zakłado 

wego i dopływem kapitałów obcych ma 
nastąpić w najbliższej przyszłości wy
czerpująca dyskusja a następnie powzię 
cie uchwały nad sposobami czy zyskać 
je drogą emisji wewnętrznej czy też za
granicznej. 

Jak do tej pory żadna korzystna oler 
ta jak już wyżej wspomnieliśmy do Ban
ku Polskiego nie wpłynęła. 

:oi-

Kalendarzyk podatkowy. 
Łódzka izba skarbowa przypomina, 

że w sierpniu b. r. przypadają terminy 
płatności następujących ważniejszych 
podatków bezpośrednich: 

1- podatek przemysłowy — wpłaty 
miesięczne od obrotu, osiągniętego w lip 
cu r. b. — do 15 sierpnia, a nadto płatna 
jest w terminie do 20 sierpnia zaliczka 
za II kwartał r. b. 

2. podatek od nieruchomości miej
skich i niektórych wiejskich za II kwar
tał roku 1926 — do 31 sierpnia r. b. 

3. podatek majątkowy od płatników, 
których jedyne źródło utrzymania sta
nowi nieruchomość miejska lub wiejska. 

4. podatek dochodowy od uposażeń 
służbowych, emerytur i t. d. w ciągu 7 
dni po dokonaniu potfącenia. 

Nadto płatne są podatki, na które 
płatnicy otrzymali nakazy płatnicze 
z terminem płatności w sierpniu r. b. — 
Dodać należy, że od zaległości, wpłaco
nych w miesiącu sierpniu, nie będzie po
bierany 10 procentowy dodatek nad
zwyczajny. 

SI 

GRAND-KINO V 
Nieodwołalnie ostatnie 2 wysiępy 

FELIŃSKIEJ 
JASTRZĘBSKIEJ 

i ROSSBNI 

GRAND-KINO 
OJ poniedziatkft 16 b. ni. 

Gościnne Występy 

Rasjistisso Teatry Artyst. 

Dolar w Łodzi. 
W dniu wczorajszym na łódzkim 

rynku walutowym panowała dla dolara 
tendencja zniżkowa. 

W godzinach porannych obracano do 
larami po kursie 9.04 w płaceniu i 9.06 w 
żądaniu. 

W godzinach popołudniowych popyt 
przewyższa) znacznie podaż i w zwią
zku z tym kurs podniósł sie o 1 punkt. 

Materiału około wieczora nieznaczna 
ilość. 

Zniżka kursu dolara spowodowana 
została obniżeniem przez Bank Polski 
oficjalnego kursu o 2 punkty. 

W dalszym ciągu spodziewana jest 
zniżka dolara w związku z zarządzeniem 
minister, skarbu o wolnym handlu wa
lutami zagranlcznemi. 

GOTÓWKA 
Dolary 9.04 — 9.02 

CZEKI 
Belgja 24.95 
Holandja 369.45 
Londyn 44.17 
N. York 9.07 
Paryż 24.90 
Praga 26.93 
Szwajcarja 175.70 
Wiedeń 128.60 

PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE. 

Pożycika dolarowa 68.50, w złotych 
621.295 

Pożyczka kolejowa 140.—i 
Pożyczka konwersyjna 5 proc. 43 

43.75 — 43.50 — 8 proc. 149.— 
4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 

przedwojenne 32.25 
4 i pół proc. obi. Tow. Kred. m. War. 

szawy złotowe 35.50 — 35.25 — 35.40 
5 proc. obi. Tow. Kred. m. Warszawy 

złotowe 38.25 — 38.75 — 38.50 

AKCJE. 
Bank Polski 82.25 — 81 — 81.25 
Bank Zachodni 1.25 — 1.30 
Bank Zarobkowy 6.75 — 7. — 
Bank Handlowy 3 — 3.50 
Bank Zjedn. Ziem Polsk. 1.30 
Spiess 2.30 
Czersk 0.40 
Firley 0.37 — 0.39 
Łazy 0.15 
Nobel 2.70 — 2,75 
Fitzner 1.80 — 2.— 
Modrzejów 3.25 — 3.40 —• 3.35 
Ostrowieckie 6.05 — 5.90 
Pocisk 0.90 
Starachowice 1.74 — 1.69 — 1.74 
Żyrardów 9.40 — 9.75 — 9.70 
Jabłkowscy 0.14 
Haberbusch 6.50 
Kijewski 0.15 — 0.16 
Siła i światło 0.19 — 0.? 
Częstocice 1.07 — 1.10 
Cukier 2.55 — 2.61 
Wętjiel 61 — 60.50 — 62 
Cegielski 17. — 19 — 18.50 
Lilpop 0.85 — 0.S6 
Norblin 0.98 
Parowozy 0.34 — 0.40 — 0.36 
Rudzki 1.12 — 1.14 
Ursus 0.80 
Borkowski 0.69 — 0.70 
żegluga 0.20 

pod dyr. Garlanowa ze znaną aktorką 
Kk-lczewską. 

Dyskonto prywatne. 
Na prywatnym rynku dyskontowym 

panował w ostatnich kilku dniach rucli 
nieznacznie ożywiony. Jest to w ści
słym związku z ożywieniem panującem 
w przemyśle włókienniczym. 

Najchętniej dyskontowane są wek-
slep ierwszorzędne przy stopie wynoszą 
cej 2 i pół i 2 i trz\' czwarte proc. mie
sięcznie. 

Średni materjał wekslowy znajduje 
również chętnie nabywców przy sto
pie dyskontowej wynoszącej 3 i pół dt> 4 
procent w stosunku miesięcznym. 



M r TO. i L U b l K U W A N A R C P l / r U J n A 

Q K [ c?^ i J 
duży 

t używalnością kuchni dla bez
dzietnego małżeństwa 

poszukiwany. 
Oferty do .Republiki* sub D. J. 

Młode małżeństwo ie 
częściowo umeblowanego w śród
mieściu. Olerty do administracji 
„II. Republiki" pod „B. E. 1926". 

EBLE 
stolarskie i tap lcersk ie 

na dogodnych warunkach 

Tel. 21-29. 

Łódzka fabryka 
Ksiąg kolekcyjnych 
dla przemyśla włókienniczego I politzosza. 

E. S a d o k l e r s k l , u l . Z i e l o n a 2 7 . 

T e l e f o n 17-89. 

Na raty! 
Wszelką damską garderobę oraz roboty 
futrzane w najwykwintniejszym wyko
naniu przyjmine z własnych 1 powlerzo 
nych materjałów po cen»ch konkuren

cyjnych 
M. ROZENBERG 

Ceglelnlana 3 6 . 
Lewa oficyna, H-gle piętro. 

Bf. l 
a l . 6-go Sierpnia 3 

powrócił 
I przyimuje od 9—1 i od 5—7. 

Potrzebna zdolna 

sprzedawczyni 
od zaraz do składu obuwia. P otr-
kowska 35 Zgłaszać się tylko mogą 
obeznane z tą branża, i wiadają:e 
dobize językiem polskim od godziny 
8-ej i lu 1 . ! ei wieczorem do Windmana, 
Gdańska 5. 

Poszuk iwany j e s t 

majster 
farbiarsRi 

do branży bawełnianej. Oferty 
uprasza się składać do admin. 

pod literami .P. 15". 

^̂ ^̂ ^̂ ^̂ ^̂ ^̂ ^̂ ^̂ â̂ â̂ â̂ ^̂ i 
Do wynajęcia 

mieszkanie 
Ź p o k o j o w e 

z kuchnią 
< = = Zachodnia 17. ===== 
Wiadomość od 4 1 pół do 6-ei 

u gospodarza. 
e e e e * 

Im 
. 'f •• , 1 ... Ir-.« ,: •//•• • ' ••/li.'./! 

R a f u j c i e aed l t roween 
Najsłynniejsze światów* powagi lekarskie stwierdziły, ie 

75°/° chorób p o w s t a j e z p o w o d u obat rukc l l 
Chory żołądek fest główna przyczyną powstania najrozmaitszych 

chorób, zanieczyszcza krew i tworzy złą przemianę materii 
S łynna od 4 6 la t w ca łym świecie 

ZlO&fl z GÓR HARCU D-ra LAUERA 
lak to stwierdzili prof, Berlińsk, uniwersytetu Dr. v. Leyden. Dr. Maitin. 
"r. Hochfloetter i wielu innych wybitnych lekarzy są idealnym środkiem 
dla uzdrowienia żołądka, usuwają obstrukcję (zatwardzenie) są niezastą
pionym środkiem przeczyszczającym, ułatwiają funkcje organów trawienia, 
wzmacniają organizm i pobudzają apetyt 

Z l o l a z flor Harcu D-ra Lauera usuwają cierpienia wątroby, 
nerek, kamieni żółciowych, cierpienia herooroidalne. reumatyzm i artre-
tyzm, bóle głowy, wyrzuty i liszac, 

Z i o ł a z flor Harcu D-ra Lauera zostały nagrodzone na wy
stawach lekarskich najwyżsterai odznaczeniami i ztjdłanii medalami w Ba-
Penie. Berlinie, Wiedniu. Paryżu, Londynie i wielu ^raych miastach, Ty 
|sląca podziękowań otrzymał Dr. Lauer od osób wyleczonych. 

Cena p u d e ł k a a ł . 1 .60 , p o d w ó j n e p u d e ł k o z ł . 2 5 0 
Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych, 

UWAGA: Wystrzegać się bezwartościowych naśladownictw, 
Reprezentant na Polskę Józef Qroaarna», Warsznwa, Chmielna 4 9 . 

Herbata 
z n a n e j 

.BRACIA K . C 

Dr med. 

POPOWY" 

DO NABYCIA WSZĘDZIE. 
Przedstaw. EDWARD EPSTEIN, Łódź, ul. Prez Nm 1 1 1 vicza 18. 
Telefon 13-73- Telef >n 13 73.1 

PENSJONAT PENSJONAT 

JANUSZEWSKA-GóRA 
(10 minii' drogi od stacji kolejowej Opoczno), otoczony iest su.hym< 
gosnnw n lasami. Cieszy się w b.r. ze względu na niezwykłe powietrze 
nadzwy. to,nym powodzeniem —Wykwintni i rytualna kuchnia.—Poleca 

od dnia 15 sierpnia wolne i słoneczne pokoje. 
Cena: 8 zł. dziennie wraz z poKojem i obsługą. 
Informacji punktualnie od 12—2 p.p ud/ida właściciel u p.p. Klingnajl, 

Piotrkowska 89. Telrfon 23-38 
Adres: Chłopski, Opoczno, Januszewska Gó'a,—skrzynka pootowa 42. 

Pp. Szoferzy , Ślusarze, 
Maszyniśc i , Zecerzy 

ZWRÓĆCIE UWAGĘ NA 

2w da*! JLBI I \jt*$L 
do mycia rąk. 

Odrobina ZUL1NU i zimna woda zmy 
waz rąk tłuszcz, idze. farDę, smr łę i t.p. 
Wytwórnia Chemiczna .STAMUN' 

W a r ł z a w a , C r a n U z n * 6 

P o ł u d n i o w a Ns 23 

tel. 40-26 
Specjalista chorób 
skórnych i wene

rycznych I eczenie 
światłem, (Lampa 

kwarcowa 
Przyjmuje 

od 9 — 10 
i od 6 — 8 . 

Dr. med. 

.jlista chorób 
skórnych i wenę-
rycznycn i włosów 
Gabinet lióntgena 
• <wlatlo-lec.zniczv 

uLPiotrkowska 144 
r O f ; c W a n g i e l i c K i e i 

T e l . 29-45. 
Przyjmuje; od 8-2 
• 6-8 Dla pań od
dzielna poczekalnia 

od ó-ei D D 

Dr. 

Z a w a d z k a Ns 1. 
Telefon Nr. 25-38 
G l i o r o D y a K o m e 

włosów, wenerycz 
ne i moczoolctoWe 
( l e c z e n i e światłem 
Lampa K w a r c o w a 

| promteniairi' 
Ił&nlgena. 

P r z y j m u j e od 9—2 

i od 5—8 
Dla pań o d 4 — j 6 
Oddzielna pocze-

kalina. 

Dzielna Ws 9 . 
Tel. hs 28-98. 

Choroby skórna, 
weneryczne l mo-

czopłciowe. 
Przyjmuje 

od 8-10 i od 4—8 
Leczenie lampą 

kwarcową, 

D r . m e d 

LIIIU 
Ceqielnlana 4 3 

Te l . 4 1 - 3 2 . 
Choroby skórne, we 
asfitzae moczDolciowc 

Leczenie sztucz
nym słońcem wy-

łynowern 
Przyjmuje od 

g. 8 do 9 rano 
i od 5 — 8pp. 

Powróciłem 
Dr. m e d . 

I - POLAKOWSKI 
Specjalista chorób kobiecych 
Łódź, P i o t r k o w s k a 113. 

Godz. przyjęć: 5—6. — Telefon 27-10 

.Podagra 
R e u m a t y z m 
Płaseh 
Arter io-Sclerosa 
K w a s y 

A r t r e t y i , p i y o i e po n»o»«yei»eb. w jed»lenio i 
piciu, m m i co d l e t l ^ c p r i e p r o w a d i o i kuracje 
Urodonolcm, k t d r j ga m e b o . , . f?;*A o leknmi j>oda-
Crye inemi , reumalycraeml i l o t k a m i n . r i . o * . nu. 

Z ehwi la , gdy moce prsybiera kolor czerwony lub 
«»wicr» pia»ek. • p l u i c i - po r a l u o t k do Urodoaa lu . 

Środek u l e c i m y pnei 
P r o ł . l . a n o « r e > u x b. 
Preicsa Akademi i M r d y c i * 
nej w jeco dtiflle o poda
grze. 

Zatruty przez Iroraa Btoezowj, dręczony przez elerplonla. może być uratowany tylka przei 

UR0D0NAL CHATELAIN'A 
p o n i e w a ż U R O D O N A 1 . rozpuszcza K W A S M O C Z O W Y 

U R O D O N A L C H A T E L A I N ' A m o ż n a n a b y ć w e w s z y s t k i c h a p t e k a c h I s k t a d a c h a p t e c z n y c h . 

Przy k u p n i e z w r a c a ć n a l e ż y u w a g o n a firmo w y n a l a z c y C H A T E L A I W A . 

O c n e r a l n a . R e o r u o n t a c j s W o r n a w s , F r e d r y 4 , T e l . 7 3 - 3 9 I i a 3 - o o . 

XXXXXXXXXXXXXXXXXX3000CXXXXXXXX»000<XX 

— 8-Klas. Gimnazjum MęsRie — 
z p r a w a m i g i m n a z j ó w państwowych 

L. S Z A K I N A w Ł o d z i , — ul. Piotrkowska 18. 

S Kancelarja przyjmuje zgło szenia nowowstępującycli 
uczniów codzienne on godziny 11 do 1 po pol 

Dyrektor: Inż . A . Russak. J 
i « 3 C O C X ) 0 3 C » 3 0 0 0 0 0 C 0 3 C O n ^ 

A f A . f » . ja>jtf»-«.T<»-«JA 

Dr. 

L 
Piotr łtowsKa 24 

powróci! 
I wznowił on, jęcia. 

te l . 3 3 - 8 1 . 
> II II A 11 « ' • } » • ' * 4 

Dr. B. M m u 
Choroby wewnę

trzne t dzieci 
p o w r ó c i ! . 

ul, Howomiejska li 
tel. 31-86. 

Przyjmuie od 3 do 
4 po pot, 

PoKóf 
umeblowany przy 

inteligeninei rodzi
nie do oddania. 

Andrzeja 7 rru 8 
froni 1 4 

* x x x x x 
Zdolna Diuralistka 
poszukuje posady 

w biurze, banku lub 
lakimkotwtek przed 
siębiprstwie. Wy
m a g a n i a akromne. 

Łaskawe olerty do 
admin. niniejszego 
pisma sub. .Naiych 
miast". 075—30 
JOOOOOOOOOOO 

Reperuję 
bieliznę 

wszelką starannie i 
nie drogo. Ul Piotr
kowska 255 m. 42 
I-a oficyna 2 piętro 

M M 

w miasteczku hand 
lowem Jest do wy
najęcia natychmiast 
ó-poko;owe miesz
kanie z 3 kuchnia

mi, chlewami 
i światłem elektrycz 
nem. Może być na 
3 godziny. Czynsz 

12 miesęczny. 

Oferty sub ,St. K*. 
do .Expressu-

Szwarc Rubin za
gubił świadectwo 

Gimnazjum Szwaj-

K lac/kin lz'ael Po
łudniowa nr. 13 

zgubił kwil kaucyj
ny od licznika wy
dany 24 IX 1924 r. 
Nr 26579 na zł, 40. 

Książeczka Kasy 
Chorych na imię 

Bruno Miller zosta
ła zagubiona, pro 
sze zwrócić ul No 
wa nr. 3ł 

la 

U 
r i u p n u 
sprzedaż 

Kupię sypialnię i 
pianino w do-

orym stanie Ofeny 
suo. „I. 8*", 

165-14 

Ważne dla Pańl 
Okazyjna sprze 

daż pończoch 1 SKąr j 

petek po cenach 
niskich, Zawadzka 
y. m, 13 72 15 

sprzedam plac za 
J 4,500 z i i , . . U r i . i.i 

mi budolcowemi 
pr^y ul, &.o4cielne| 
w Koluszkach, w k i 
domośc: w<es Ke fi
ny sklep tytuniowy 
Michał Sawicki, 

J H - 1 5 

W ęgiel drzewny do 
labryk i warsztu 

tów tanio sprzeda
je się przy Alei l-o 
Maja 4 3 , 35-15 

jokói słoneczny u« 
r me' lowany e l e K -

tryczne us^tetienie 
I u - , . : : , ; . ! d o w \ 11.1-
jęcia. ul Dz'elna 9 
nt 8 3 — ? . 

222-14 
1U Warszawie od. 
II loku szkolnego 
uczącego (cej; »i« 
przyjmę na miesz-
K a n i e wspólne z ca 
łodzienoem utrzy
maniem o p a l a m i 
światłem elektr, 

ibez różnicy wyzna 
nia) za 160 zi mie< 
Wiadomość od 9—1 
i 3—6 (za wyjątkiem 
niedzielij flac Wt, 
Reymonta (Oórny 

Rynek; ~-ł leczni 
a , m, 2, 

aokój umeblowany 
r i-dnaimę panu. 
Narutowicza 47, m 
33. 3^-15 

Piwiarnię dobrze 
piosperuiącą na-

t y c n m i a s t sprzedani 
z calem urządze-
n'em i p o K o j e u i z 

K u c h n i ą cena 2,300 
zt. Wiadomość Ale 
ksandrowaka AT' Vi 
m. 15, Gozdalik. 

74 16 

nianino w dobrym 
r stanie za 1,-00 zl, 
Wiadomość, Kon 
stanlynowska 51 u 
fryzjera, 17-15 

i l i l u H o 

w yctiowari i f 

Oarmo piauie wyu 
cza stenografii-

wszystkich listow
nie. Instytut Ste-
nugialicziiy. War
szawa Kiucza 26 
Piosoekty wysyła
my bezpłatne 2 30 

Łacina, nierńiecki . 
w najobszerniej

szym zakieste Prz\ 
gi towuje do matu-
• y i na świadec
t w a . Oferty do adm 
,1L Republiki* sun 
.Gwarancja". 

595-15 

i 

ogiclakiego kon-
H wuraacjt i litera
tury udziela ruty 
'•owany nauczycie! 

Piotrkowska 152. 
m. 8 front, od 3—5 

I okat do wyn*ięc.iijpop. 45.J5 
Ł 120 m. kw, z słą 
nadający aię dorół; 
nego rodzaju przed 
siętiiorstw, Głównafl 
11, Właśucieł, 46-15 H 

Wynajmę pokój 
•1 front, wszelkie 
mi wygodami (pa 
nu) ewentualnie /. 
utrzymań ein za 150 
zł, n i . Wiadomość: 
Zielony Kynek 6, 

m, 5 od 11—5, 
316-li 

Pokój umeblowany 
oddaję Kilińskie

go 3U, m. 21, 

Pokój z oddzlelnem 
niekrępującem 

wejściem dla samot 
ne^o pana poszuki 
wany w okolicy 

Gdańskiej I Konstan 
tynowskiej, Oferty 
sub .B.W.* do adm 
„Kepubllki" 

r.ospodyni intuligen 
U tna znająca do
brze kuchnię i ry
nek potrzebna, Zrza 
szenie Jaroszów ul 
Piotrkowska 114, 

53-16 

Bufetowa do resta-
uracii potrzebna. 

Wymagana kaucja 
lub dobre n i i . n 
cje Kilińskiego 1.1. 

Wykształcona (inte
ligentna) panna 

z dobrego domu, 
obeznana z azyciem 
poszukuje jakiejkol
wiek posady. Ófer 
ty do „Republiki" 
.S. B" 50 15 

Pokój frontowy od
dzielne wejście 

ładnie umeblowany 
oddam Kilińskiego 
nr. 7ti, m, 8 , 02 15 

Ouży pokój fronto 
wy z balkonem 

umeblowany do wv 
najęcia. Wiadomość 
Pańska 11, m 18. 

34-15 

Po k o i umeblowany 
z niekrępującem 

wejściem dla inte
ligentnego izraelity 
do wynajęcia Prze 
jazd Mi -o, m. 13 

od 2 do 5pp. 3 15 

Ukusieika Pipikowa 
lii przyjmuie zamó
wienia. Piotrków* 
SKa 132. 498-dO 

8ieliznę szyję po 
ba dzo przystęp-

Inych cennih.Piotr
kowska 275 pr, of. 
m.34, 31-16 

4 pokój do oddań a 
I przy rodzinie dli 
młodego małżeń

stwa lub dla poje 
dyńczej pani. Wia 
djmość Zielona o3 
tront, i i i p l i.I-. n 
berg 

Pomocnik dyzier-
ski potizeimy na 

stałą pomoc, ulica 
Rzgowska y l . 

257-19 

P 'zyjmę mężczyznę 
na mieszkano 

Kańskiego Hi 129 
m. 6, front 14 

a wraz z llustt. dodatkiem niedzielnym .Nowa Panora- i • . i W l f C Z A J N Ł 8 gi za wiersz mtli.neii. in.i urarue U sznaltj 
.. ma-: w Łodzi 4 zł. 20 gr. miesięcznie. — Zaniiejcowa W ^ i O S Z c r i i 3 . mil (na suonie 4 szpalty). NEKROLOGI i NADESLAN2 30 gr. 

W rRKSCIfJ4Qgr.za «c 
za wiersz m i l ( n a 4 scpslt, 'ilłtrtlirannł B n n n h l l t r l " J . u u * i t u. *u gr. m i e s i ę c z n i e . — z. a i u i e j c o w i 

"u)li9«3flB| uSPUlilll 6 tŁ 20 p , miesięcznie.—Zagranicą 7 zł, 20 miesięczn. • , ̂  ., • zaręczynowe i zasluo. po tekicje 10 zloty. Zamiejscowe o 33 pmc Zagraniczne * 101) pt«l 
Odnoszenie do domu 30 gro&zy miesięcznie droz.ej. / a ieri;iinuwy anu ogioszen admin. nie odpoariada Droona 10 gr. Poszukiwanie pracy J gr, Naimnieisze v> j 
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